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Pi~. św. Piotra z Al. 
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Niooz. św. Jana Kant. 
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Wt. św. Seweryna B. 
Sr. św. Rafala Arch. 
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ul. Przejazd .Nil 8. 
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CZWał'tek, dnia 18 października 1906 roku. 
Kantory. W'''Ił' .. Warszawie. ul. Krucza Ni! 23; w Pabianicach u p. Teodora Mink.J 

_ Zgierzu, w aptece Ił- Patka. 

CENA OGŁOSZEN: 'IN ail e s tl\ n aU na l-szej stronicy 5.0 kop. za wiersz. Zwrc2ajne ogłoszenia za tekstem po 7 kop. za wiersz nonparelowy lub jego miejsce. 
m.le ogłoszeuia pil 11 /, kop. od wyrazu (dlll poszukuj~cych pracy po 1 kop.). Rek la m y i N e kro log I po 15 kop. za WWl'SZ petHowy. 
Za doląezenie pro.spektów 36 rb. ARTYKUŁY bez oznaczenia honoraryum .Red'&keya u.waża za bezpłatnej rękopiaów drobnych nie zwraCł\. 

Bedaktor lub Jego zastępca przyjmują interesantów codzielUlie, z wyją.tkiem dni świą.tooznyeb, od godziny 4 - fi-ej po południu. 
*4' 

Przecież przekonanie to, które i Wy, ukocha
ni rodzice, ze Mlllł dzielicie, to ni l 111' \konanie 
tylko Moje lub Wasze osobiste, to fI 10 przeko-

I nanie nowe lub zmienne, ale zasala l\OŚCiOla 
Biuro dzienników p. T. Jastrzębskiego w Łodzi narazilo na wielkie straty zarówno nasze pi- ChrystllS()wego, które.i ten Kościól nasz .,;,w. przez 

smo, jak i naszych Szanownych prenumeratorów. Zerwaliśmy też z p. Jastrzebskim wszelkie sto- \ wszystkie wieki swojego istnienia przci:!trliegal i 
sunki; za wnoszoną wtem binrze przedpłatę nie bierzemy więc żadnej odpowiedzialności. Jedno- i przypom~aX. Zeb~ani nya wielkim. ony~l ~oborz~ 
ezeŚILie zawiadamiamy, że, chcąc wynagrodzić poniesione, wskutek niedbalstwa p. Jastrzębskiego, przez T!ydencklm. w . wIeku XVI-y~u. l)lS~\.Upl Jasno.l 
naszych odbiorców w Łodzi straty, udzielimy bezplatnie komplety "Tygodnika illustrowanego" za, ~lledw11znaczllle Ja~o nallkę K?SClOła sw. oznaczyli, 
kwartal 3 ci tym wszystkim prenumeratorom, którzy wniosą opłatę na kwartal 4-ty IV Agenturze : ze prawdy katechizmowe w ~~zylm lutlu p~awa
naszej nPa:'omieńu w Łodzi) ul. Piotrkowska aa. 1456-5 I ne być mają. Synody kraJow pos:zcz~golnyeh, 

Ad . . TYGODlIlKA ILLUSTR WANEGOr., I jak: wormacki, olomuniechi, 11 nas zaB synody Itunistracya "I~ On.R J luclri i wileński i tyle innych tę samą zasadę do 
W Warszawie. : pos7Alzegó.lnych szczepów i narodów stos-ować Ba-

-------------___ ~;;.;;.;;;;,;:....;;.;:;;;..:.;;.;.~ _______ \ kaz 1y. 

Ogłoszenie OKÓ LN' K I Was zapewnić że porÓWll\l z Wami boleję i Ż~ l 
Jeżelim dotąd nie podnosi! głosu Mojego, by: 

• \ ni~ spuszczam' z oka tej sprawy tak Wlt'Anej, 00 
-- Arcybiskupa poznańskiego. I rozstrzygającej o religijnej przysz10ści Was-zyck 

Czasowy wojenny general-gubernator piotr- I u~ieci rodzonych, a uzieci równocześnie Fośeipła? 
kowskiej gubernii 15 (2) października za ]g 4876j to dla tego, że zawsze jeszcze szukałem urog 1 . . . , .. I środków do uzyskania zmiany zapatrywań wm-
poleCIł :awladomlc :":l~~k przs~ys~OWCOw, fa- W ubiegłą niedzielę odczytano we wszystkich' dzy. Wśród cierpień ciężkich skutkiem choroby, 
brykantoworaz wlasclcleh przedsiębIOrstw han- , }\Ościol?ch al'chidyecezyi gnieźnieńskiej j poznań- I przez niezbadaną wolę Boga Ml zeslanej, najwię
dlowych i przemysIowych, jak również praeowni- . skiej następujący okólnik Arcybiskupa ks. Sta-l cej Mnie bolały łzy i blagania Wasze, których 
ków i robotników tyc-h zakładów, :te wydane w d. ~ blewskiego: ukoić nie był-em w możności. W bezseI1J!,yeh no-
12 października (29 września) postanowienie oho- ".Setki l~odań z niezliczonemi .p~dpisami .I?r~ez l cach szuk~lem za~s~ sPQ~obów przYll:ies~en~a; 
.. d " d 'I ", I t . b .' rodzICÓW MI nadesłane, a wyl'azaJące bolesc Ich WIl.ID ulgi l naprawlema szkod duchowych, Jakie 

WląZU]ąC~ ,o o PO\\l~ zla~nosCI za wy~ a ę l~ Oulll- z powo:lu nietlostatecznej nauld religii dla dzieci dziatwa. Wasza pono.si. 
~~m ~a. (Illl bez~ob?Cla, me w!klucza ?ednakze mo- , skutkiem coraz większego wypie~'ania języka o~- I Nie pozostaje n~m teraz, jak abyśm.r z1ąoze
ZhWOSCl zamklllę<lta fabryk ~ zakładow handlowo- I czystego, poruszyły głęboko .MoJe aroypasterslae / hi we wspólnej bolesci serca uzupełniali s.zk\)lną 
'P'I'Zemysłowych O1'az wysłania winnych z miejsca , ~en~~" ~czkolwiek jll~ poprzetlnio . d.~brze znalem llauk~ religii - domową i kościelną nauką. ł!ie-
zam.ieszkania lub też z !p'anie kraju I zalosc l trwogę rodzlclelską o l'ehgl]ne wychowa- ch aj domy Wasze stalU\ się odt!ł:d szkolą sw., 

W t .. b . .' t .! nie i przyszłość mlodziezy. Wiuziałem Ja pod- a w naszych świątyniach nieeh.aj tern gorętsze 
pos allow~elllu o ~Wlą~uJącelll 0. em .rue I czas wizytacyj Moich pasterskich, jak szybko po- , wznoszą si~ mocUy, by o,pa.trznOŚć Boża rozto

~sp~m~l~no, gtlyz Od'powl~dllle. ,,:skazllllla zn~Jdu- zi0l!l wiedzy religijnej i P?czu.~ie obyczajności do- czyla. Swoją szczegół:ttiejszą o~iekę ,nad tą dzia
Ją Się JUZ w prawach, mlanOWlCle w w PrzepIsach I bre] w mlouszem pokolemu Się cofa, przekona- twą, która ma od nas prz~jąc spuseiznę wiary. 
o miejscowościach, ogłoszonych w sLanie wojen- łemsię o t~~ na.oczn~.e, .a cze~o nie dostrzegl~m, i ' W .t~m celu ponownie prosz~ Wielebne ~oje' 
nym" (dodatku do art. 23 Ogólno Instr. Gub. tom wykazaly ~jl s~ostr~ezema Czeł~odnych o?ydwoch I' Duchowlenstwo, tak skore zawsze do pracy o.flar
II Zb' P C t R . ki .d 1892 1 naszych ks. }ilskupow, oraz zale rodzlców lub! nej aby z większą jeszcze, niż dotąd gorliwośnia, 

lOru ,raw esars wa oSyJs ~go, wy.'. duszpasterzy. Dlatego też w głębokiem przeko- ! oddawało się kateehiz~cyi mlodzffiży. A Wa~t 
roku)? gdzle w ar~. 19, punkty 12: 16 powl.e~zIa- naniu Moj.eJ~~, z j.akiem zawsze przemawia.Jelll za ! ukochani rodzice, z którymi, gdzie chod1..i. o wia
no, ze ;5enera1· gUlJernator lub tez upowaZillona nauką l'elIgll w Języku oJczystym, oraz wskutek l'ę i Kośeiól, zawsze bylem i będ~, wzywam do 
przezeń wladza maja prawo: doświadczeń smutnych z&branyc.h, żadnej nie za- l tem stararuriejszego zajęcia się wychowaniem 

Punkt "12. Wydawać rozporządzenia niedbalem sro,~obnoś~~, a~eby )ęzyka ojcz~ste~o l Waszych dzieci. Wspólnie z~ 'prośmy Pana ~ 
k" lki h 61 kl' w nauce rellgu bromc lub o Jego przywroc8me l ga o Jego laski i blogosławlellstwa w myśl sw. 

dó
o zamh llldęCllU wsze c ~.~ wog 1. e za a- się staraó. . PawIa: "Błogoslawiony Bóg i Ojciec Pana na-

'w an owo-pr:l.emy~owvcJł na. pe- , J Chr't O" lt~' d' B' 
• , ; I Z każdego wypadku, o jakim mnie doszla szego ~z.usa. JS u:a~. JClec ~1AV8:leł' zm a og. 

Wlen ~er~m lub .tez .ua caly czas po- wiadomoŚ<5, nowy brałem powód do usilnych sta. I w.szystkiej ?o~lechy, kto~'y nas meszy we wszela-
stanoWlema obowlązuJącego. rań w tym względzie, jak to już całemu Dllcho- ! kleru utraplenm naszem. (II di) Kor. 1). 

Punkt 16. Zabraniać poszezeg61nym wieństwu niedawno obszernie wykaza.lem. I na 
osobom pr;-;ebywania w miejscowościach, tem stanowisku, że tylko naul~a religii w jęzrk~ 
ogłoszonych w s-tanie w~jennlm. ojczystym .zd?ln~ je~t mlodoclane serf~ Urabl3e~ 

. . '" do poznama 1 mlloscl Boga zagrzewac I tworzyc 
') powyzszem podaję do pubJ.Wzn.6j wlad<l- : podstawy silne i niewzruszone dla cale go życi&, 

mości. ł na tern to stanowisku trwałem zawsze, jego wszę-
Łódź, 16 (3) października 1900. 

Policmajster m. Łodl!:i . 
radca stanu Chr z a:D.~wskl. 

dzie i wszelkiemi przysll1gująeemi Mi sposobami 
broniłem i na Dlem p61d życia Mojego Mi stanie, 
nać będę. 

Jakże m.ialoby też być inaczej. 

Auionomia Galic~i~ 

We Lwowie odbyło si~ zgromadzenle o.bJ
wa.telskie, zwołane przez stro.nnictwo narodowo
demokratyczne. 

Salę wypełnila szczelnie publicznoŚĆ, prze
wainie intełigeneya., w teru wiele Wjbimyc.a OSQ-
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bistości. Tematem obrad była sprawa rozszerze
nia atonomii Galicyi. Zaproszenia rozsyłał komi
tet z prezydentem miasta, Michalskim, na czel~. 
Referował poseł Głąbiński; przemawiali: wice
prezydent miasta Rutowski, radni: Adam, Asch
kenaze, Dwernicki, dalej Stroński, J3nchnalski 
i ItIańkowski. 

U chwalono trzy następujące rezolucye: 
1) Zgromadzenie uznaje konieczność przepro

wadzenia w obecnej lmdencyi rady państwa re
formy wyborczej, a zarazem dążąc w myśl. naro
dowych tradyćJj politycznych i w myśl najżywo
tniejszych interesów i długoletnich pragnień lu
dności krajowej d\l usamodzielnienia kraju- uwa- I 

ża rozszerzenie autonomii za konieczne i możliwe 
w tej jeszcze kadencyi, oraz żąda, aby przed osta
teeznem załatwieniem w radzie państwa rewizyi 
konstytucyi z roku 1867 i reformy wyborczej na
dana byla Królestwu Galieyi w drodze ustawo
dawczej av.tonomia, obejmująca co najmniej spra
wy języka urzędowego i organizacyi wladz krajo~ 
wych, sprawy szkolnictwa, sprawy gospodarcze, • 
sprawy finansów krajowych, oraz odpowiedzial
ność w-1:adz krajowych przed sejmem. 

chowielistwo katolickie żadnych starali w tei sprawie 
nfe podejmowało; podobno star",U się o to kozIowie!. 

rU> 

Dzienniki petersbu.rskle donoszą, że minister spraw 
wewnętrznych rozesłał d1Jgllbernatorów okólnik, w któ .. 
rym polec", używać j",knajenergiczniejBzyeh środków do 
ściągania pod",tków, a UChylających stę od ieb wnoszenia 
poclągać do odpowiedzi!l.lnQścl !lądowej. 

W departamencie spraw duchownych wyznań ob
cych - jak donosi " W nrsz. Dniew." - układane sa, o be
Ctlie przepisy· czasowe, dotycza,ce sekty kozłowitów. 
Według tych przepisów. do czasu wyd"'ni'" pr",wa ogól
nego o sektach i stowarzyszania.ch rellgljnyc~. związek 
k<lzłowitów będzie uważany za sektę uznaną przez! Ryly człon ok Dumy państwowej, prof. L. Petraży. 
wladzę, przyczem wyznawcy jej będą mogli bez żadnrch I cki. by! przed pa.ru dniami wzyw",ny do sędziego śled-
przeszkód spełniać wszelkie pr"'ktykl religijne. Prócz czego tfu spraw s;t;czególnej ~agj, celem zlożenia zeznl\ń 
tego, wybieranym i utrzymYWlmym przez kozlowitów w sprawIe odezwy wyborskleJ. Podczas indagacyi obecny 
duchownym ma być wolno odprawiać nabożeństwa. wy· był prokurator Izby sądowej peterSburskiej, KamY8zań-
gl",szać kazania, dopełniaó ehrztów, ślubów, pogrzebów skij. • 
w kościol:ach I dcmaeh modlitwy, wzniesionych kosztem 
oft",! dobrowolnych kozlowitów. Wreszcie wyznawcy 
sekty kozlowlt6w będą mogU zakl",dać wlaiille gminy 
religijne, pod warunkiem uprzedniego złożenia do za
twierdzenia ministra spr",w wewnętrznych ustawy zas",' 
dnlezej. 

Sprawa przeniesienia instytutu gospodu:stwa wiej
skiego i leśnIctwa z Pulaw do jednego z większych 

miast Cesarstwa-jak donosza, dzienniki petersbm'skle-

J",k donosi "Praw. Własta" w ostatnich eZ!\saeh 
tyfus brzuszny skonstatow",no w guberniach: kazańsk1ei. 
sllomr.rskiej, ufimsklej, niższonowogrodzTtiej i kostrom
skiej. W guberniacb tych wśród włościan panuje wiel~ 
ki głód. 

W KijOWie olJraduie od kilku dni zjazd "istinno 
ruskich ludiej~. Z tego powodu w "Mosk. Wled." uka. 

2) Zgromadzenie potępia stanowczo wszelkie 
zabiegi, obliczone na obalenie reformy wyborczej. 

3) Zgromadzenie uważa za konieczne, aby 
sejm na najbliższej sesyi uchwalił na demokra
tycznych zasadach, opartą reformę wyborcz~ or
dynaCJi krajowej. 

t zostala przekazaną ministrowi OŚwiaty. Jednocześnie 
poruszony zostal projekt oddania tego zakladu nauko
wego pod zawiadywanie głównego z",rządu ul'Z;.,dzenia 
rolnego i rolnIctw",. 

. zal się ",rtykul Gringm.uth", p. t. "MonarchiśCi i rząd". 
w którym powiedziano, że "związek lud1if rosyjskich" 
ni!. zasadzie swego programu nietylko może, ale nawet 
powinien weJ.czyć z rz~dem, jeżeli rząd dl\ży do celów 
niezgodnych z Ideałami mon",rchlstów. Wyrażając na
stępnie w Im.ieniu "zwIązku ludzi rosyjskich" uznauie 
prezesowi rady ministrów Stolypinowl, Gringmutb pisze: 
"oto zl!.Slugl SLolypln", wobec Rosyl, które m.ogą być 

z"'pis",ne w rubl'jce aktywów jego formularza: 1) roz
p~dzen1e Dumy. 2) oddanie pod sąd (chociaż, niestety, 
nieco spóźniony) zdrajców wyborskich. 3) zabronienie 

"Rosyjska Agencya telegraficzna" rozeBlaZa nastę
pajqcy telegram: 

"Poruszona przez duehowi6ństwo rzymskc-katolickie 
sprawa uzyskania pozwolenia na posiadanIe broni z po
wodu trwających w Rosyi, a w Królestwie Polskiem 
w BSczególności, niepokojów, wywolała szerok/ł wymiauę 
korespondencJi. Sprawa, z p!lwodu, że względem wszyst
kklgo, eo się dzieje w Królestwie PoJ.sklem, rząd zaChD
wuj" się z nadzwyczajną ostrożnością, nie zosta.nle roz
strzygnięta na korzyść duchowieństwa katolickiego. Zda
niem sfer rządowych, Pi'zytoozone przez duchowieństwo 
polskie motywy, przemawl, j C6 za udzieleniem pOZWOle
nia, nie m",ją z3s",dy już dla tego samego, że duchowni 
musą skladać rufar}' be'lkrWAwe pr.zed ołtarzem, pneto 
&oszenie bronł nie da się pogodzić z duchownem ich po
wołaniem UdzlelenJe pozwolenia na noszenie broni przez 
liczne w Królelttwie Polskiem duchowieństwo kalolickie 
d&loby możność utworzenia armii ludzI uzbrojonych nie 
na rzeP.z panstwa rosyjskiego. Z uwagi przeto Ul!. is\ot
me istniejące w Królestwie Polskiem polożenie krytycz
ne, duchowleńs.two do csoblstej swej obrony może uży
wać straży kośeł.e1nej." 

Wiadomość ta niezrozUmial"" ponieważ tutejsze du-

Conan Doyle. 

• 
(Dalszy ciąg-patrz oM 226). 

Przed stolem w dużym drewnianym fotela 
si-edzial właściciel tego dziwnego apartamentu. 
mowę mial odrzuconą w ty l, a otwarte oczy by
ly wlepione z wyrazem przerażenia w wiszącego 
na sufi.c16 krokodyla. Przez zsiniałe usta wydo
bywał się cięik~ glośny oddech. 

- &źe, on umiera! - wJkrzyknąl Monk
bouse Lee. 

Był to zgrabny, elegaMki mIody czlowiek, 

Do kancelaryi gubernator", llfimskiego i orenbur
skiego napływają w ostatnich czasach VI Wielkiej ilości 
podania ba:łzkirów "prawosławnych," proszących o po
zwolenie porzucenia narzuconego lm. prawosławia i przei
ści", na mahometanizm, stale pr~z nich wyznawany. 
"Ufimsklja Wied." denuncjują, że wszystkie te podania 
zredagowane są w tej sl'omej formie 1 nawet na blan- I 

kletMh z drukow",nym tekstem. 

<Cn 

"Pet. Gaz." donosi. że W dniu BO·ym b. m. będll! 
ogłoszone przepisy czasowe o rozszerzeniu praw wlo
ścia.n I staroobrzędov. ców. Przepisy te będą następnie 

rozważone zaral': po otwarciu Dumy. Co się tyczy rów
nouprawnienia żydów I innych narodowoacl. to sprawa 
ta rozstrayr niętl\ będzie dopiero przez przyszlą Dumę. 

zjaZdU kadetów (n", który jedn",k p. Gerard, serdeczny 
przyjaciel hr. Wittego, pozwom w Helsingforsle), 4) za· 
prowadzenie sądów woj@nych polowych, 5) mianowanie 
gubernatorami kilku ludzi, gorąco odd"'nych S",mo lład
nemu Monarsza". 

..,., 
~ł'iet. Wied." podają opis aresztowania przybyłych 

do Petersburga anarchistów. W dniu 11 b. m. poclągieql 
z OdeBj prz,bylo do stolicy państWA dzIesięoiu anar
chistów z Genewy. O wyjeździe ich z tego miastA poll-

l <Cn 

I Pod przewodnict.wem towarzysza ministra wojny 
. gan· PoliwanolV'" odbyla się narada wyżazych dygni-

tarzów wojskowyeh w sprawie zastosowlIlIi", rio wojsko
Wlch okólnika radl ministrów, zabraniającego pozoBta.
jąclm na slużbie rządowej należeć do partyi opozycyj-

, nych. Niektórzy członkowie komiSJi wyrazili życzenie, 
",by wcjskowym wolno bylo nalsżeć do partyi monar
chicznych, jak np do związku naredu rosyjskiego. 

I cya byb uprzedzona. W chwili OpuszcI:enla przez nich 
wagonów t8jnl agenci pollcYi poznali jednego z nich, 
niegdyś dobrze znanego policyi studenta unIwersytetu 
petersburskIego. Podążywszy za nimi do mieszkania, a
genci dokonali ich aresztowani",. Podcza.s rewlzvl w pa
kunkach a.nMchlstów znalezIono wiele ma.teryałów wy
buehowych i dynamitu w paczkach przeszło 30 fun. 

samo tyllw przerażenie musialo być przyczyną pnie - odrzekł JHonkhouse Lee. - Gdyby nie 
tej strasznej bladości, ŚWiadczącej o zupelnym bra- pomoc naszego sąsiada z góry, nie wiem, cobym 
ku krwi. z tobą zrobU. 

Chocia.ż jes:!:cze dość otyly, musiał być nim - A, to Abercomble Smith! - powiedziaI 
pierwej więcej. bo skóra na ciele, jakby ściągnię- Bellingham, przyglądająo się gośoiowi. - Jesteś
ta, układała się w niezli czone zmarszczki i faJ:dy. ' cie bardzo mili, żeście przyszli, kolego. Jakiż ja 
Włosy na glowie były zjeżone, a uszJ szeroko bylem glupi, mój Boże! Jakiż ja bylem glupi! 
odstawaly od twarzy. Zrenice szarych, ciągle 0- I Ohjął głowę rękami i począł się śmiac, jak 
twartyeh oczu, jakby w ekstazie, wpatrzone były I histeryk. 
w jeden punkt. Smith nie wątpił ani na chwilę, - Posluchajcie mnie - odezwał się Smith 
że przyczyną calego zajścia musiał być jakiś wiel- , tonem rozkazującym, biorąc Bellin.ghllma za ra
ki przestrach i w teJ chwili przyp{)mnialo mu się mi ona. - Nerwy wasze zupełn.ie się rozigraly. 
wszystko, co mówU Hastle. I Mu~icie zaprzestać tych nocnych żarcik6w z mu-

- Co u dyabla mogio go tak prwl'azić? - mią, albo stracicie rozum. Obecnie podobni Je-
za.pytywał. steście do paczki przewodów elektrycznych. 

- To mumia. - Chciałbym wiedzieć, czy wy, kolego, za-
- Mumia? Jakto? chowalibyście się spokojnie, gdybyście widzieli w, 
- Nic o tem nie wiem, ale ona jest tak co ja ... 

z oliwkową cerą i czarne mi oczyma, bardziej hisz
pańskiemi, nii angielskiemi, co nadawało twarzy. 
jego wyraz :tywości, właściwej rasom celtyckim i ! 
stB.nowllo wybitny kontrast z anglo-saską po- l, 
wagą Abercombla Smith'a .. 

strasznie odrażaiąc~ł. Chciałbym, zeby się już raz I - No, cóż to takiego? 
z nią rozstaJ:. To już drugi raz tak mnie prze- ! - 0, nie, chciałem tylko powiedzieć, że nie 
strasza. Zeszłego roku bylo to samo. I wtedy zna- bylibyście również ąpokojni, spędziwszy noc w to
lazłem go w takim samym stanie naprzeciwko te- warzystwie mumii. Zupełną przyznaję wam slusz-
go straszydła,. ności i wiem, że w ostatnich czasach nadużyłem 

- C6ż on robi z tą. mumią.? trochę swych sil, ale obecnie czuję się zupełnie - Sądzę, że jest to tylko zemdlenie - po
wiedział mlody medyk - Przenieśmy go na ka
:&lapę. Cóż za zbieranina w t.ym pokoju! Trzeba 
mn rozpiąć kołnierz i wlać do llat trochę wody. 
Co u dyabla mu się stalQ? 

- Nic nie 'wiem. Posłyszalem krzyk i jako 
dobry sąsiad, przybiegl:t'm na.tychmiast. To bar
d.zo uprzejmie z waszej strony, kolego, że!icie 
przyszli także. 

- Serce jego bije, jakby mialo pęknąć -
powiedziaI Smith, kładąc rękę na piersiach zem
dioneg{). - Doznał zapewne jakiegoś przestrachu 
i to sprawiło ten taniec nerwow. Pokropcie go 
wodą. Jakiż okropny wyra.z twarzy! Rzeczywiście, 
Diei}lk:o wyraz, lecz i barwa i rysy twarzy Bel
UDghama. były jakieś d-ziWlle i nienorma.ine. Nie 

- A, -1;0 jest waryat! :Ma zupemego bzika. dobrze. Nie odchodźcie jednak. Poczekajcie jp,sz· 
Stutiya. nad tą Illumi!ł roznamiętniają go i wie już ' CZe chwilkę, ażebym zupełnie przyszedł do siebi-e. 
o niej z pewnością więcej. niż wszyscy uczeni an- - Tu jest strasznie duszno - ouezwal się 

I gielscy. To jest doprawdy rozpacz! A, zaczyna Lee i otworzył okno. 
przychodzić do siebie. - Czuc tu zapach gnmy balsamiczllej - po-

Slabe zaróżowienie pojawUD się na bladej ! wiedzial Bellingham i wziąwszy kilka listków pal
twarzJ Bellingham&., a powieki jego lekko drgnę- ' mowych, spaJiI je nad lampą· 
1y. Wyciągnął ręce, zaczl\l silniej oddychać i na- Gęsty, gryzący dym napetnił pokój. 
gl.e podniosl glowę i odzyskał przytomność. Rzu- I - Jest to święta roślina, roślina. kaplanów-
ciwszy wzrok na mumię, drgnąl calem ciałem, po t objaśni1- - Czy znacie języki wschodnier-zwr6· 
czem chwycil papyrUB, wrzucil go do szuflady i ci! się do Schmitha. 
zamknąwszy na. klucz, opadł na poduszki kanapy. - Ani jednego wyrazu. 

I - Co się stalo? Dlaczego wy tu stoicie? .-
I zapytaJ. 
! - Wzywaleś ra.tunku i przeraziłeś nas okro-

(d. c. n.). 



M 232 ROZWOJ. - Czwartek, dnia 18- pMdaiernika 190tr 1'. 3 

bijając członków "Zmowy rob(}tni-ezej" przy każ- , beonie siedzi w cytadeli); na kasyera firmy Rudz-Wykrycie band ' łów dej sposobno$ci. kiego przy budowie trzeciego mostu; na płatnika 
"Zmowa robotillcza" ze swej strony, podszy- Kleina przy budowie domów hr. Branickiego przy 

w Wa szawie. wając się pod owe partye, wcale nie usiIowała ulicy Smolnej; na wóz firmy ,.NobJesse" przy ul. 
,Kuryer Warszawski» podaje następujące dzie1i6 się krwawemi lllpami, ale zagarniala je . Bwiętojańskiej; na kantory ftrm węglowych Ga

bliższe szczegóIy o wykryciu bandytów w War- dla siebie niepodzielnie. t gatnickiego przy uJ. Siennej pod p.r. 8,1 i Bor
szawie: Na czele tej organizacyi stal najstarszy wie- kowskiego przy ul. Twardej; na sklepy monopo-

Od kilku miesięcy miasto nasze bylo formal- Idem, bo lat 40 liczący szczwany opryszek, Bro- ~ lowe przy ul. MIynarskiej pod nr. 16 i Wroniej 
ni~ 1upione przez zdziczałe bandy, rabujące w każ- nislaw Iwan0w.s~, z~aD'y pod n,tianem. <AllI"aha- l p~d ru::. 5; na sklep. przy ul. Hożej pod nr. 35 i 
deJ porze dnia i na najruchliwszych ulicach, wpa- ma>. ~~l o?- meJ~.k? tworcą caleJ .partyl, a zara- WIele mnych drobmejszych. 
dająctl do sklepów, fabryk i mieszkań, drwiące l zem Jej !norowmklem. On podd.a~at pomysly, Jednym z najcz.ynniejszych w tych napadach. 
ze wszelkich straży i samoobron i nie cofające I ukl~al plany, m,usztrowal sz.ereg~ l 'yogóle by~ byl ÓW Józef Rybiński (~Waryat"), którego przed 
się w swoich operacyach przed najpotworniejsze- ~pręzyną '\'~ZystklC~ operacYJ, . me bI~rąc atoli I kilku tygodniami postrzelil patrol na ulicy Pro
mi mQrderstwami. Wylawszy sporo krwi bezbron- I zad~ego u~zlalu w Ich wykon~mu. Wyjątek sta- stej pod nr. 44. Rybiński szedł ze' swoją lcochall
nl~h lub broniących swego mienia obywateli, rzu- oowll p~mlę~ny ?-I!'pad n~ wpz firmy. "Noblesse" I ką i na widok patrolu zaczą! uciekaó. Patrol dal 
Clh postrach na miasto, sparaliżowali swobodę ! przy SWl,ętoJanskl~J, gdZIe .Iwanowslo byl czyn- . ognia, rani%c dziewczynę, ta zaś w cyrkule zdra
ruc~,:" oddzjalali fatalnie na handel, slowem II ny, ale, Jak brzm]~ zeznama ba?-dytów, ,bJ1a ~o I dzila mieszkanie Rybińskiego. Gdy wkrótce we
stali SIę klęską kulturalnego miasta, zatruwając «operacya) znpe~l~ ,.pewnl)'> , l. przywodca me : szla tam poEoya; Rybiński bronU się i postrzeli
jego atmosferę wyziewami zbrodni i oddając je na . potrzebowa.ł obawla.e Slę ,zas;rpkl,:'. . i wszy rewirowego Sipowicza, wybiegł na ul. Pro
pastwę ludzi-zwierząt. I ,Do grona, "Zmowy robotm~eJ" weszh nastę- l stą, gdzie atoli padl, ugodzony trzema kulami ka-

Charakter popelnianych rozbojów ich plano- I pUJący bandycl: Władysław Ma]tczak, zwany "Na- rabinowemi. Odwieziony do cytadeli, umad tam 
wość i sprawność wykonania pouczalY, iż dZiala- lł po~eone~",. pó~iejszy z~bójca Sobola, ~uchal·1 w kilka dni. 
ją tu nie jakieś luźne wataby, lecz zOTganizowa- sinego l Belgotki; brat J,ego Andrzej ~IaJtczak, Łupy, zdobywane przez bandytów, musiały 
ne i wyćwiczone bandy, mające swoją rozgałęzio- , przezw,any (yvszyscp, Joz~f ~Iakow:s.kl. zwany l być obfite, skoro wielu z nich zdołało, mimo hu
ną urga.nizacyę wywiadowczą, obmyślający plany! cDokton, Jozef Szyszk0'Yskl «zagram~zny]), Ka- , laszczego życia, zaoszczędzić sobie spore kapitali
sztab kiru'owniczy i wymusztrowanych, na wszyst- I roI Ferers ~ (S~alon»), Jo~ef K?zł?wskl (tGuoor- I ki. Po Rybińskim zostalo pOOob:ri.o 6,000 rb., po 
k.o .gotowye:h wykonawców. Byli to zarazem kar- I llat~r»),I Jozef G~abowski (,Gormab)" Waclaw jnnych 2,000 i mniej. 
nl l do:bI'ze zaprzysiężeni szeregowcy, bo przez l KOZIOką (NarO~OWleC)), Jan Tomaszewski fAzyat:., Bandyct próbowali wypraw i na prowincyę. 
dlugi LzaS nie powstal wśród nich rozdźwięk, l Jan Byk (~Dzladek», . Boltlslaw .Zaremba, ~l~ Udali si~ np. pieszo z jedną z kompanii do Czę
który doprowadziłby do zdrady umyślnej lub. przy- : ksander WIlk, ~eon Zlllda!. Staruslaw Jahlonski, stochowy na. pami~tną uroczystość sierpniową, ale 
padkowej, a przez nią zdemaskowal bandę. Ze tak WIad. P~chalski, l1aksymlllan .S?bol, ~ochanka. silna straż bezpieczeństwa, zorganizowana na J a-
bylo w istocie - przekonało późniejsze śledztwo. I Puohals~le~o . ~Bel?otka·, ,W.oJC1e~h M181cz~ek: snej Górw, sparaliżowala wówczas ich rozlegle 
Banda owa zorganizowana. byla nie z zawodo- ("Mu.fka) l kIlku mnych ,llIewJad.omego naz.wlska, plany. 
wyob, luźnie dobranych opryszków, znanych po- I z ~patryarchą· Iwanowsklm na czele. Dotychczas ogółem W mieście naszem zdolano 
licJi, lellz - z odpadków partyjnych, z szulllowin I Banda ta obrała sobie za wodza wykonaw- \ ująć 49 bandytów, a w ich liczbie są: Iwanowski, 
r?botniczych, z jednostek dawniej może w gnm- . czego Wladysława Majtczaka, który do tej cbwili A. Majtczak, Kozlowski) Grabowski Wilk, By~, 
Cle uozciwych, ale obałamuconych nii3jasnemi ha- l jednak mimo wszelkie dowody i zeznania swoich Zinda, Mielczarek, Łukasiak, Dąbrowski, Kozun, 
slami, które padły na umysly niewyrobione i na podkomendnych, uparcie zapiera się wszystkiego . . Płoński i kilku innych. Polioya jest na tropie re
d~s~e niebartowne i przerodzUy się w najszpet- ~ Pomoeniltiem wo<dza byl brat jego, Andrzej Majt- i szty i może zdola ich ująć. 
llIeJszy kąkoL . czak, jeden z nieujętych dotychczas bandytów. i Schwytano jednal{ i garść luźnych "opera.to-

Dopóki banda działala w zamkniętem kole Prawie jednocześnie powstała druga banda, ' rów" bandyckich, Die należących do "ol'gan~za-
swoich zdzkzalych obląkańców-trzymala. się w gę- utworzona równleż z odpadków partyjnych, do ; e~i·'. Tych, niestety, jest widocznie w miescie 
stym .mro~u, .. którego naj~ystrzejsz~ oko śledcze której. sk~adu ~ależeli na;stępując~ ,ba~dyci; Józef II ~as~a~ jeszcze wieIn, skor~ po. tak ~b~tym "po-
przeruknąc me zdołało. N16baw~m Jednak do 01'- Ziemmckl (Szhfierz), Jozef RyblllSkl (Waryat), lowIe' bandytyzm prawie su~ me zmllleJszyl. Od 
ganizacyi swojej dopusciIa znanych policyi rzezi- drugi Rybiński (Brat), Władysław Łukasiak (Ar- pewnego czasu niema wprawdzie oWJch zuchwa-
mieszMw Wladysł'aw.a Pllchalskieg.o z jego ko- ty staj , Jan Rudak (Jastrząb), Józef Szczepański! Iych napadów ~biorowych na instytu.cye i kasy, 
~hanl{ą zwaną • Belgotką " i Maksymiliana Sobola, (W d(}wiec), Pawel Ka.linowski (Pawełek), Emil i ale to zasługa wzmożonej ostrożności, njetl'zy-
l to bylo pierws~ą ll~eią, po której władze ~leu- . Dąbrowski (liiękitny) , GUi>taw Dąbrowsk~ (Musat), : mania pieniędzy pod ręką, urządzeń ochron
cze wpadly na slad kt~bka. . Stanislaw U&tapa (Jasny), 19nacy Kozun (Goląb), t nych i samoobrony. Bandytyzm pozostal. Do-

Jak sobie czy uelnicy przypomina.ją;, przed kil- , Jan Grouzki (Zero), Julian Ploński (Bialy) , oraz l wodem niedawny napad na mieszkanie mece
ku miesiącami w sposób zagadlwwy, w mieszka- : niewiadomego nazwiska ,Konrad") ~Gal.linet~, ' nasa Dębsldego, zakończony tragicznym zgonem 
niu przy ulicy Zjelnej ~ 17 zamordowany został ~ "Stójkowy-' i "Grek". ! ś. p. Gadomgkiego; dowodem codzienne nie
Puehalski, w restauracyi przy ulicy Śliskiej zgi- t I ta ba.nda wybrała sobie wodza, którym był mal rabunki uliczne, jak chooby wczorajsze ~. 
n~r.a, owa. ~ B eIgo tka '" . której :r:a~wisl(O .d0ty~chczas Józef Ryhińskl, zwany "Waryatem." Smialy ten ~)lanowane ograbieni~ p. Ostm:loffa -, W~Sz~lC 
llIe)esi WIadome, a Jednocze~llle ,zabIto. St)hola, balld-yta był sprawcą morderstwa, dokonanego. Jak ~araza szerzące SIę okradanIe sklepow l mle-
Tl:oJea ~a padIa z rąk "orgalllzacyl", ktora oba- z polecenia jednej z partyi skrajnych na osobie szkan. . . . . 
Wlała ,SIę zdra.dy;. Tr7y te morderstwa da.ly wla- ś. p. Rzędkowskiego właściciela piekarni w Mo- f Straszny wl'Zod rozrósł SH~ w orgaruzmłe na
dZ0!ll sle:dozym viskazówkę do kierunku poszuki- kotowie. Skazany nr:, 15 lat ciężkich robót za to : szego miasta, zarazil jegu niziny, rozp~tal wszy
wan, !(tóre, przy p.orr:ocy pó~r:iejszych wypa~ków, zabójstwo partyjne, Rybiński oddany zostal pod I 'stkie z~e jego ~ily, a .drzemiąee. w .ka~użaeh :nę~ 
~08l?Zyly. d{). wykrym..a ~~losc], wprost zdUIDlewa- l obserwacYę do szpitala dla o.bląkanych w Twor- I ir .wz~il do wyzyn fa.~. r{).zle~aJ~eJ ~~ na.okol l 
JąceJ sWOJeml szcz.egO~~~, " ' kach, zkąd go atoli wkrótce ,wraz z drngim upro- I ZleJąceJ ~duchem zdZlczen~ l zbrodm. . 

J~d~ym z tych pozru.eJszych wrpadkow, naJ- l wadzono. Do tej chwili Rybinsld uważany był za! . , Wrzo.<l 'lien pękł obecmel Oby udało ~lę za-
owocme)szym W skutkach, bylo llledawne Ujęcie 'czIonka boiówki" jednej z partyj skrajnych. Po ; gOłC po. mm skołatany ol.'ganizm Warszawy l przy
przy ul Hożej pou M 35 bandyty Józefa Makow- ucieczce" z Tworek zadeldarowal sic jak ban- l wrócić jej to zdrowie, którego tyle jej dla pracy 
skiego, w ch.wHi uplanowanego napadLI na sklep i dy ta. . I twórczej potrzeba! ' 
spo~,,!,czy. !,ak wiadoIll() , zginąl przytem agent ' Zaznaczone powyżej zeznania przedśmiertne! -------------------
~ohcyJny, .KOlysz, oraz d':lugi bandyta, Józef I Rakowskiego i innycll tak charakteryzują po- Kalendarzyk terminowy. 
SZyszkowski, zwany .Zagl'3mczny". ,l\~ak?w~ki zo- wstanie tej drugiej organizacyi bandyckiej. Pra-
stal p.rzez są~ p.olQ.wy sk.azany na. smler~ 1 stra- wie w<l'TVscy J'oJ' uczestni~y byli przedtem czlon- ll\HONA SŁOWIAŃSKIE. D z.lś Bratumila. J u-

P d , l -J t r o Ziemowita. 
eony. rze. sm. lerclą ato, 1 wyzna! szczerze w. szyst- kami bOJ'ówki V a.l>h1 i socyalno·demokratl1cznej', 11: dział ł k l h b l UJ J TEATR VICTORIA. Dziś po raz pi~wszy )lOg-

,O,. co WHl • O SWClC ~ • O egac ", a ze ra z której polecenia podobno wykonali llamiętny nlem i mieczem," przeróbln\ z pow. H. Stenkiewicza. 
U~Z1al ~ra~le we wszYS~lCh coperacyach> bandy, napad na IV Tow. wzajemnego kredytu przy ul. Początek o godzinie 7 ł pól: wieczorem. 
WIęC wledzutł bardzo duzo. . Kró1ewshej, Po wręczeniu partyi zrabowanej su- ! - J u t r o "Otello:' tragedy& SlIskapb:a. Poezl\.tek 

WQbB;C zeznań :Makow~lti.ego, .odsł'aniając!ch my, otrzymaJ mieli za trudy swoje po 5 rb. '1'0 I o godz. 7 i pól wieczorem 
cal~.ll:la~ną bandy~ką, uJęel za Je~o ,~skazow- . ich zniechęcito do bojowllictwa partyjnego i rzu- OPE~~ WŁOSKA. J ~ tr o w te&me 'lA.pollo" ,o
kami mm członkOWIe bwidy zeznaJ~ Jeden po cilo na droge samodzielnych operacyj na wlasny pera Verdi ego "RlgQletto. Poczl\1iek ° godZ1lll8 8 WIe-

drugim W,sz!stkie suze!?ól'y ,swojej dz~ala~no~ci, ra.chunek. GZIy Jlartya rzeczona zoryentowala się l _czo_re_ID_. ________________ _ 
która. W. sWlet1:e tych zWIerzan przedstaWIa Slę Jak • w tej sprawie, kilkakrotnie potępila t~ bandę i I 
następuJe; usilowala ją zniszczyć. ZACIĄGAJCIE SIEBIE i INNYCH 

Przed kilku miesiąeami utworzyła si~ w War- i Obie bandy wymiellione dzialały w ciągłem W SZEREGI MACIERZY SZKOLNEJ! 
szawje organizacya pod nazwą "Zmowa robotni- ! z sobą porozumieniu, planując wspólne rozboje. I 
cza~, której celem bylo rabowanie pieniędzy 1)1- Przystępowa.no do !'yllit czynów po uprzetlnielll : -------------------
dziom zamożnym, kupeom, fabrykantom, kapita- . skrupulatne,m obmyśleniu wszystkich slczególów iI :b O·· 1U. K J\. .ol 

listom i t. p., ochrzczonym ogólnem mianem c bur- l ,akcyi.:. CWiCZOllO się Jo tego w mieszkaniach, J\. ,1,. I' , '" r 
żujÓW). Do terenu operacyi wlączone byly i lub na otwarteru powietrzll, ba,dano teren, doko. 
'Wszelkie instytucye kasowe rządowe. Zdobywane n:ywano napadów próbnyeh- słowem, stawano do --
tą drogą piemąd2e mialy być oddawane party om : roboty w pełnym rynsztunku strategiczno·tak- I tJniwetsyt&t ludowy. Wczoraj, o godz. 1~ej 
skrajnym na zakup broni i t. p. Dotychczas tycznym. To tr;>i napady te zuumjewaly :;moją wie ozorom, IV glllachu Szkoly Rzemiosł (Wodna 
niema żadnych danych pozytywnych, aby partye sprawnosdf\: i Jak WIOlUJ', uuawały się, pozwala- l N.! 9) odbylo się otwaroie Uniwersyteta ludowego 
skrajne korzystały z tych nieproszonych uslug. jąc zl:oczyiwol1l prawie zaw:;zu ujś6 I>ezkarme. Polskiej Macierzy Szkolnej. 
Wiado.mo natnmiast, iż niejednokrotnie protesto- W ten sposób dokonano pamiętnych napa- , Do zgromadzonych sludlaczów, kttirzy z,apisa.li 
waly przeciw bandytyzmowi, a jednocześnie wzglę- dów: na. Kasę przemysłowców l1rzy ul. Zgoda, f się na kilka przedmiotów, przemówił dr. Antoni 
dem bandl'tów ~wal1 najaurowszy teror. za- I gdzie padl ranny bandyta Gustaw Dąbrowski (0- Rząd, zaznaczając na wstępie, iż pierwo'tIlia, gdy 
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przystępowano do zorganizowauilt l niwerflytetu Dwunastu lokarz y sanitarnych rozdzieliło między S ta n i s h w B e lz a, adwokat przys. z Warsza-
lUdo:weg?, z~chodzila obaw~, czy znajdzie się od- ~ siebie miasto, podzieliwszy je na dwanaście okrę- wY-15 dziel własnych. 
powwdma liczba sluehaczow, oraz prelegentów. gów sanitarnych, i na zasa.dzie zawiarlomieu o. Z W ę g l e ń s k i c h B r o n i li 1: II W a Kor w i n
Obawy te j~dnak. okazały się plonne" gdyż do~ tl'zyruywan)'ch od nauezycieli i od lekarzy }Iral~ty- ~\ o t~~; kd~i:l sr~Ż~y;h rt;:J:lkiBA~lI~!~~tWarszawskiej". 
tychczas za~Isalo SH~ okolo 500 studelltow, a osób, kujących, wyrączają ze szkól: uzieci podejrzane I Razem dotąd złożono 196 tomów. 
które wyr~zIly gO,towo~ć prowadzenia wykładÓW, ~ieci-w których rodzinie Zdartyly :;ię pl'zypall~ (Patrz nr. 22.9). 
znalazła (,uę pokaznu lIczba. lu szkarlatyny; zam) kaJą szkoły, jeśli w sieni Uwolnieni zostali z więzienia oskarżeni o 

~ym spo~obem można już przysLąpić do 0- gdzie się mieści szkola, zdarzy: się przypauek przestępstwa polityczne-Paul Oskar Adler i Fe
tWaI'Cla prOJektowanego pddawna Uniwersytetu szkarlatyny; poddają dezynfekcyi. szkoly, w któ " liks Dworakowski. 
ludowego. rych byl uczell, Iltóry zapadł. na szkarlatynę' 

-W:spominając o zadaniach świeżo pow olanej sprawdzają Juioszkani~ zajęte pod prOCeder, a na: . Etha strajków fabrym~nJ(jh. Wladze poli-
do życia instytucyi, dr. Rząd zwrócił uwagę slu- wjedzone szl.arlutyną, i CZy/ li;,!: kroki ku usunię- cYJn? sporzą~~il~ protokóly, pociągające do od
chaczów, iż uniwersytet julIo wy jest illstytuCyą ciu chorego i zdezynfekowaniu lokalu i t. d. powJedz~aJ1l0SCl fabrykantów pp. Stofanusa, Zyg
b~zpal'tyjną, że w uczelni chodzi tylko o czystą Stworzenia tego instytutu w chwili kitluy w lllunLa Richtera, Bechtolda i Zajlera. za wypłace
WledZę, nlezapl'awioną żadnerni polityczneroi ten- mieście panuje już ciężka epidemia st~",ja przed nie wynagrodzenilL, jakiego robotnicy domagali 
dency~mi; nadmienH przytem, że z wykladów ko ·, lelmrzami sanitarnymi cięzkie !l~(lania. 000- się pod groźbą za czas ostatniego bezrobocia. 
rzystac może każdy bez względu na 1\ yznanie; wiązidem calego myślącego ogółu jest _ w wiarę Sporządzone protokóły przedstawione zostaXy ge-
nauka bowiem, wiedza, dowodził dr. Rząd, nie I Jllożllości-popierauj(l ich usiłowań. Również wa- neraI-gubernatorowi piotrkoITskiemu. 
zna wyznań. , żnem jest, by lekarze-praktycy nie zaniedbywali Ausztowll.n:a. Wczoraj z rozporzadzenia 

Następnie dr. Rząd oznajmil zgromadzonym, meldowania o przypadkach chorób zakaźnych no- wladz' żandarm ery l aresztowano zarządzaj~cego 
że slucha~ze podzieleni zostaną na komplety, kt6- tując na kartce statystycznej, jeśli szkarJ~tyna kantorem lódz}rim «Dzwonu Polslriego) p, Suto
re, s1uchac, bę?ą, w ozn~cz~ne dni i godziny przed- , zdarzyła s,ię w lolcal~, mieszczącym jaki proceder rowskiego i osadzono w więzieniu . 
mIotu, na Jakl SIę zapIsali. lub bozposl'odnio don przylegającym. Dziś rano aresztowano robotnik6w fabryki 

Komplety (w których najwięcej będzie 50 I . ' . . , Deringa, którzy domagali się zapłaty za czas 
osób) gromadzić się będą w oddzielnych salach. . Koło. Maoum;y sZ~(l!ne~ na Bał1!ta~h. W me- st:ejku, mianowicie: Antoniego Kaczmarskiego. 

Wczoraj . nastąpiło zapoznanie się wzajemne' dZIelę yble~Ją o godzlUle 3 po połudmu w [ab1'.Y- MIchała Jakubiaka oraz Józefa Herszhorna. 
s]uchaczów z prelegentami. Kaidy z prelegentów c~ ~e Ise~ble.chta '; Radogoszczu" odbylo Slę. ze- Dziś rano wojsko wraz z policyą otoczyło 
por()zumi~J: się z grupami przyszłych słuchaczów I brame 01 gamza~orow Kola Mamel:zr szl\OJ,n~J .na . drukarni~ Elia~za Abkina przy ulicy Długiej i 
00 d.o dm i godzin wykładów języka polskiego, . ~alutach.1 do h.tórego wchodzą ml,eJ.sco~OSCl Za- dokonalo rewizyi. Mimo, że nic nie znaleziono-
ary-tmetyki, literatury i historyj polskiej. . bW,nlec l. Rado.gLlsZCZ .. W obecnoscl bllZko 300 t /I bIdna a1'3sztowuno. 

Dla wJkl:adów arytmetyki; stosownie do u- ! oS?b, pO ~lled.zeJ1lc z~g.all dr. Bondy;, na przewo- DokouallO również rewiz,Yi u fabrykanta M.ow· 
zdolnienia SLuch:lczóW utworzono dwa komplet y- I ulllcz~cego jednoglosllle wybrano lcslędza pralata szy Bl'okowsl,iego przy ul. Srcdlliej .l'\! 11. Bro-
niższy i wyższy. I Franclszka Szamotę, który na asesorów zaprosi l: kow.sldego aresztowano. 

~ymczasowo ułożono na tydzień b!eżący na- pp.:. _Jana Grod,ka, , Ernesta Keiserbre,~hta i Ma- . Odmowa. Rada opiekuńcza gimnazyum pol-
stępUjący program wył,ładów: dziś t. j . w czwar- slarll a , na sekl.etal za. p. Ąnastazego BItdorfa. sk18go w Łodzi, na starania nauczycieli ro do 
tek od godz, t-ej do 8-ej wieczor~m-język po-l-, ' Po zOl'gamzu wanm SIC} .. prezydJum przclll[l,- zwolnienia ich dzieci od opIaty wpisoweg:), od
ski; piątek: od godz. 7 do 8-ej wieczorem-ary t- w:a~ ,d? zebranych ks. p,r~~at Sza.m?ta" który w mówiła nietylko zwolnienia od opIaty oałkowicie, 
metyk~ (.kQmplet niższy); sobota: od godziny 7 -ej :1 ~s~n~ ~ ch sIO\~-acI,l olcreslll znaczOllle l potrzebę ale z uwagi na trudne polożenie gimnazyuro od-
d>o 8-eJ - arytmetyka (kurs wyższy); niedziela: I IOZ" oJU T f:1z:colmct\\ a. " , . • mówiła nawet ulg jakichkolwiek. 
Qd godz. 2 do 3-ej-język polski, od 3 do 4-ej- . DoU6,r ,Bandy w przemOWIe po, p. Leslll~w- Stu.irtnia pensyonarka. Jedna z pensyonarek 
literatura, od 4 do fi-ej - historya. Polski, od 5 sklID, . Z~ro~J I uwagę na to, że IU?-n0s0 Balut, Zu- Prz~ Lulku <Ua starców i kalek, Krystyn:.t Brach-
M 6-ej-luiny wyklad O Mickiewiczu. f bard7.Ja l . hadogo s.zcza w .ostatnich cZftsach wy-

J a 1 l l d t . h k ' vogeJ, doczekaJa się se.dziwego wieku. Dziś wla-
Wszystkie wymienione wyklady odbywać się c za a ':l~ ~ C/~:l . o ~o W16

J
l'Ullla now~c sz ół l będą w salach Szkoly Rzemiosł (Wodna :M 9). to w, ~!uZ~J . 1)0::;01, az 2:>. l~a u!rzymullle tak zn~- . śnie obchodzi IDO-letnią rocznicę urodzin. Kry-

Jest Lo, jakeśmy zaznaczyli, tymczasowy pro. e~neJ 1.1osC! szk.61, I>?t!'~eba iund~sz.y, a o me styna Braci] rogel korzysta z zapisu fabrykanta 
gram. Podział zaś ostateczny sluclw czów na kom. • we t~k Iat\l o }Jfzy d~I~JeJ~zycl~ clęzl{](;n cza~ach: tutejszego ś, p. Lorentza. 
pIety i ułożenie rozkładu godzin wyklaaowych Zda?l?m mowcy, le~ieJ JICZ}C, ~a własne slly l Agentlya plGtek. Zbiorowy telefon, obslugu-
nastąpi w tygodwu przyszlym. otWlelaĆ .szk,oty w mw,rę. mąznOSCl. , jący z Łodzi pisma warszawskie, uzyskll przy-

Byłoby bardzo pożądanem, ażeby mieszkań- Z~łozeDle K?l~ MaGlerzy sz~olneJ ~a Balu- stowiową, llazwę ~agencyi plotek" PomiJając już 
cy pólnocnej dzielnicy, jak ulicy NowomieJskiej, tach, Jes~ pra\!·(lzl\\'l~. obyw.ate~slnm. lcrolnem. Tu t,O, ~e fakty są zawsze tendencyjnie przel<ręcane, 
Ogrodowej, Bałut, w celu zaoszczędzenia drogi i 7.~znn.czy(Jnmuslrlly, JZ zato~yClelamI są pp: J au niema dnia, aby nie PuszczQno Jakiej kaczk'!.. 
czasu, mogli n.tworzy.ć komplet oddzielny, o ile I Grodek, ,Iomas~ WI?dars]o, .Aleksander Ku~sak, W dzisiejszjm np. ~Kuryerze Polskim> czytamy, 
zna.jdzie s-ię odpowiednie pomieszczenie, ! Tytus. WI~k?:vs~J, O~~o SchmIdt, Ernest Kelser- że do gimnaZjum pOlskiego zapisaio się 1240 (sic) 

Należałoby nad tern zastanowić się. gdyż rue- I brecht., L1pmskl, Maslarek. . uczniów, ze wczoraj w Widzewie wybuchl strejk 
w:ąt.płi:wie z pośród tamteJszych mieo.zkań'Ców znaj- ! Wybory. do zarządu. d~~, llP.;stępu]ący rezul- i t. p. nieprawdy. I tRk cOllzień, kłamstwa, prze-
d~ się znaczna liczba pragnących kQrzystać z u- " tat: ~ybra~ pp.: Anto~l LlplllSkl, J~ Grodek, kręcania. 
n.rwersytetu ludowego. AntOlU .Maslarek, . ks. PJOtr NowakowskI, Marya Dziennikarz w areszoie. Przed kilku dniami 

Ulegając prośbie ol'ganizaLorów uniwersytetu • Karwowsk~" Fr~ncIi.lzek.Wawrocki, ~eod~r Kar~z, • na uL Nowomiejskiej policya zatrzymała młodego 
ludo ego, redakoya naszego pisma wyznaczy sta- ! Ana~ta;zy FlaDClSZe~{ ~ltdor[, SzwaJbucld, SzaflIk, żydka, który Rwem zachowaniem się zwróci! jej 
Xą rubrykę dla pomieszczenia tygodniowego planu S~plen, El'll~st. KeJ8?rore~ht. . uwagę. Sprawdzając rysopis i podpis w paspor-
i rożldadu godzin wykładanych przedmiotów. i Do kOn1lByI r,ew"lz!JneJ: k~. pralat FranCIszek cie, okazalo się, że ten nie należy do al'eszto-

., T t k iI .. · • J Szamota, Krupeclo, WItkowsiu, Otto Schmidt Jan k ,. ,. J ,. ~v.:arzyg ~~ ,l'~"-Jto tgo. Na ~kutek l Albrecht, Delegaci pp.: JasIelski, Tomasz Wlo- wallego, tory S1ę podal. za ana.Rnbczaka, pod-
przedstaW1~n. do mWlsteryum skarbu, u?zplOnych darski Klepanda :Makiewicz Kussak 1\fatusiak danego austrjackiego. Aresztowany, przekonaw-
w roku blezącym lll'zez dyrekcyę miejSCowego Klajbe~' ' , , 'szy się, iż jest zdemaskowany, wyjaśnil, iż nazy-
Towarzystwa kredytowego, ostatnia zawiadomio- . .'. . .. ,. wa się Karol Herman Lewi, przyjechal do Łodzi, 
ną zostala, że p. minister skarbu zgodzi! się na Zar.ząd POdZI~lII pomIędzy s~eble CZyUIiOSCl jako korespondent pism berlińskich, wroclaw-
udzielanie przez Towarzystwo kredytowe poźy_! '; sposob następuJący: p!,zewodmczący P: Jan skich i franldur~kich, paszport kupil za 10 ma
czek w listach aastawnych 41/ o( na lat 361/ I hrodek, zastępca. l,rzewodmczącego p. Antom Ma- rek w Ka.towicach od czlowieka niezna.jomego, 
z odpowiednią zmIaną ustawy; ~~nież p. mini: s~arek, sekretarz p. Anastazy ~:. Bi~dolf, zastęp~ , w Łolizi zamieszkał przy ul. Mikolajewskiej pod 
ster uwzględnił starania dyrekcyi co do zmniej- c~ .~.~~ Marya Karwowska, si,;arblllk p, Antom n.e. 13 li p. Hirszfelda, którego poznaJ: w Berlinie. 
szeru.a stopy procentowej pobieranych kar od Llpms.u, za::ltępca p, Ernest Kelserbrooht, Na I~asad.zje powyższych zew.ań, dowodzących, iż 
dłużników i przyjmowania 41/

2
-procentowych lis- Sprzedaż z kładów fabryozuyoh. Dowiadu- I Le.wi przebywał w Łodzi za cudzym paszportem, 

tów zastawnych na kaucye przy entrepryzach jemy się, że akcyonaryu8ze Towarzystwa akeyj- . zostal o~adz.ony w areszcitl, sprawa zaś jego zo
rzą.dowyeh jodTaczaniu akcjzy od wódki. ,nego "AUart & Comp.· w Łodzi postanowili staJ:a sluerowana do sędziego pokoju VII rewiru. 

,Ceny, podług których listy miasta Łodzi sprzedać swoje zakłaay grupie przemysłowców i J~dnocześnie. podj~to starania o wys:edlenie Le
przYJmowane będą na kaucye rządowe. zostaną fabrykantów· z Cesarstwa. Na czele tej grupy I wIego zgralllc p ans twa, 
op?-blikowane prZ?Z ministe~'yum skar?u w 9r~- stoi 'podo~no jeden z fabrykantów milionerów Ogól~e o.łabi.nia. W ciągu dnl~ WCzol'lI.j.sze-
dniu f. b. NatoIDla.'3t stararua. dyrekcyI odnosme moskIewsklCh. I g~ nas~ępuJĄc~ osoby ulegly ogólnemu osłabieniU: na ul. 
lokowania polowy kapitalu zasobowego w papie- l Tranzakcfa doko.nana ma być niezadIugo, :Mlkola.JewsklaJ nr. fi W1adyslllw P.oniwier~kl, robotnik 
l'.a.eh hypotecznveh kr.ajowvch 100 uzysl;:alv za. I w tym cetu prowadzona bvl<a wymiana korespon- • fĄbryczny, ~a~ 39. dostał kurczów zpl~dka, .l\a ul. Ale-

• • . J., J • J , . J.. ~sandrow,llkieJ nr. 15 Zygmunt Plucinski, DlAJący lat 10, 
tWIerdzema mJnIstla, nabywane wlęe b~dą wy- I dencyl l depesz z akcyonaryuszaml, przebywaJ~- I pa-,,:oBtaJacy baz zajęcia; na ulicy Piotrkowskiej nr. 
ląCRlie na tan cel papieł'y rządowe lub przez I cymi we Francyi. . 2!J, c~low'le~ }t\t okolo 40, od które~o nie dowiedziano 
rząd gwarantowane. I Z chwila sporza.dzenia aktu sprzedaiy-za- Ilłę aUI naZWJllll:a, ani adresu.; na teJze ulicy pod nr. 1l 

kl d f b· "ta ół kk' Józef Frajdcza.k. 1M 30, pozostający bez zl,\jęcia i mle-
Lekarze sanitarni m. ŁodzI. Epidemia szkar- a y a ,ryczne zos ~ą na p ro u, Z~IU .męte, 8zkanl8; na ul. Ewangolickiej nr. 10, W fabryce Rami-

1a.tyny. panująca obecnie w Łodzi, natchnęła miej- w oelu )ch ~ozszerzeIl1a przez w:-D1e~llellle no- scha Tekla Włódl\rczy~, lll.t 18, robotnica, dostab ata
ską komisYę sanitarną do stworzenia specyalneJ wych budynkow na terytoryum fablycznem. ku nerwowego, od,wlezlOno JI\ do domu na ul. Wldzew-

, • L. l k 't' ł Jak słyszeliśmy, część robotników zostanie ska, I n~ ul, P(ze}!lZ~ nr. 39 Mieha\i~a Banasia,k, lat 66, 
czasowej orgamzaCJI e arzy sanI amyc 1. .•. . ," pozostająca bez nJęcia I mieszkania. We wszystkich 

Dwa główne zadania mają ci lekarze: unie-. usun~ęta, p. na Ich lllJeJSce zaanga%owam będą 1'0- tych wypadl<Mh lekarze Pogotowia udzieUli doraźnej 
szkodliwienie szkól: jako źród~l zarazy; unieszko- bOtUlOy fabryk z Cesarstwa. pomcey. 
dliwienie mieszkań, służących do takich procede- Bez[obołlie w fabrykach. Dziś w 57 fubry- Pobici nabajkami. Na· nI. Znehodnlej nr. 31 
r~w, jak: sklepiki piekarnie mleczarnie golarnie .' kach łódzkich strejkuje 6359 robotników Ncpomncyn, bt 4-1. ł:u~harz l '18. ul. Wldzewskit>j nr. f>'7 r z.t t' . ł. t ?l t h . Mordka Zegruan, furman, lat 66, :.ostali pobiCI t porll.-
m~ e, w~r8 a "S, praco.wme l . p.-O l e w re .. a rzecz Biblicteki łód;o:~iaj przy Towarz. niani nahnjkl\IDI. ObydWÓch lekarze Pogo~wia opatrzyli, 
mieszkam ach zdarzy Sl!) przypadek szkarlatyny.· Polskiej Macier;!! Szkolnej złożyli kslązki pp.! pozostawiając Ich na miejscu, 
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Obcil!oie paloów. Dziś, o godz. 7 flInIl, w skle- l Pisma warszawskie podni:l następujące dalsze * 
ple rzeżnlcnzym Francis~ka Vf~gner,..,) ~a ul. JU1iUS~& ~r. , szczególy: Przeprowadzone następnie przez policyę śledz-
17 Artur aganc, uczen rzezn czy, IlL 16, przy rą I\OlU . () :!\)(]z!'Jlio J'.),\ " llo'udnie lUt lll'zeieżdl":aj~,· ' d'~' d ó h b' h k' h dr~ewa przez własną nlcostrożnoś6 ob~Ia,l: sobie topo- " -~ l 'J., t;\o shVler ZliO, ze z IV c za It-yC, toryc 
rem trliti palce u lewej ręki. Przyby.i.y lekarz Pogotowia eych uorożkt} illkasent~w zarz~du tra.mwaj?wt;go, I W pierwszej chwili wzięto za uczestników napadu 
rany opatl'zył na miejscu wypadku, odwożąc go II!!. ku· pp. I.gna(~ego CzapsJrJego, j\hgdalskle~~ I I\r~- I na kasyerów zarządu tramwajowego, bandytą by! 
raeyę do szpitala Czerwonego Krzyża. Jewsklego, na.pad~o okolo dO,lUU M 7 tlll~ dOJe~- . jedynie jeden-raniony kulą karabinową i zaklóty 

Bandyti1m w okoliCll· \,vXaścieiel majątku dżając do ... ~owohpek) d~;udzlOstU. ?lln,<1ytow,. kto- l bagnetami, drugi zaś zastrzelony w bramie, b-yI 
Rogożno w okolicy Zgierza p. Antoni Broniko- rzy, zatrzylllawszy dor,ozkę, rzuClh SIę na Jadą- I pracownikiem sklepu galanteryjnego GaUsa, mie-
wski zdećydow81 się majątek ten rozkolonizować. c-ych. Jeden z bandytow, wskoe....ywszy na sto- szczącego się w domu ]'fll 7 na Nalewkach, Pejsa-
W tym interesie zglosi! się wiosną pewien przed- pień dorożki, ,zadal kol.bą re~olweru cios w gl~-" ! chem Eliaszem Chronowiczem (lat 18), który wy
siębiorca, który z!). wynagrodze~~m 500 rb. p~- I wę kasyerowI C~l\p91nemu I wrrw~l mu ~wIe I szedłszy na chwilę ze sklepu, stal, w chwili strza-
stanowil interes ten przeprowadzIC. I rzeczywl- t~rby z :!,oou rnblJ? poczem rzucI! SI ę 0.0, u ()~ecz- łów, w bramie i rozmawial ze swym znajomym. 
ście pertraktacye z okolicznymi wlościanami do- I ki w stronę Nowol1pek. PozostalI bandycI pIerz- l Bandyta, schwytany w sklepie i raniony przez 
prowadziły do porozu.n~jen.ia; ,,:lościanie ,~i ~a .u- chnęli.. .' . , żołnierzy, do których strzelał, nazywa się Mel-
mówioną sumę ZgOdZ1l1 SIę majątek kUPlO, JesIe- StoHcy na rogu z dwoma zolmerzam1 poh-! chjor Winkler, zameldowany w domu X2 10 przy 
nia zaplacić i w posiadanie odebrać. r.rymczasem , cyant, ujrzawszy bandytę, uciekającego z torbą, I 'placu Witkowskiego. Prz-y nim to znaleziono zra
ok~zal się u nich brak funduszów - ci co mieli i. pop~dzil za nim,. polech;szy to~arz.yszącym I?u I howana pieniądze. Przewieziono go do lazaretu 
rozpożyczone pieniądze odehrać ich 0<1 swoich ! zolmerzom strzelac. . Huk stl'~ałow sproszyl uCle- fortecznego w cytadeli. 
·wiel'zycieli nle mo~ti, slowem, że interes się roz- I kającego: który n~uc~l torbę l wp~dt do maga,z~- Drugi bandyta, zabity w miejscu usf,ępowem, 
chwj(tl. Aczhlwiflk przedsiębiorcy nic się nie nu yblan gotowych :B.cgel~erna! I?Ieszc~ące~o, Sl~ . nazywa się Stefan SolomonQwicz, mieszkaniec No-
należało bo interesu do skutku nie doprowadził, w ,\lOłl~U .N2 2 ~rl\y ullcy.NowoliRkl, dwaj z,as mm I wego Czyst€go. Przy nim znaleziono brauning, 
jedDakż~ wlaściciel, oceniając jego zabiegi, wyna- uCH~l{aJący z Il~ band-yCl wpadl1 II:a. pod~orze te- sztylet kaukaski i perukę ze sztuczną brodą. 
grodził go za' fatygę dając kilkunaście rubli,' goż uomu. Pohcyant Rz~czkowskI .za pIerwszym Zwłoki jego wraz ze zwl(}kami prz.ypadkiem 
ku zupelnemu jego zadowoleniu. Zda"alo się, że I bandytą wpadł <10 sklepu l tu go u~Ilo'\Val zatrzy- zabitego Chr-onowicza przewiezmno do prosekto-
interes skończony. 'I~l~czase~1 przed, tygo?niem ,~ać, Ball~!"ta jednak. strzeli! ~ r~wo.lwel'U. i zra-! rrum., ' 
zglosilo się do l!', Brollłkow~~!ego d wOch me~na· mI, go uWJema kulamI w. bok l pIerSI. MImo. to I Oprocz wyliczonych poprzednio ra.nnJch, o. 
n~ch ludzi, dosc. p:Zy.ZWOICI0 u~ran~ch, ktorzy l pohcyant zatrzymał go l oddal w ręce zołme- f trzymał bagnetem cios w brzuch i piersi su~jekt 
o8wiadczyli ku zdZlWHlnlU p. B, ze om są przed- I 1'zy. handlowy, Josek Karp, lat 18, który, w chwill wy
stawicielami pcwllej partyj, która. interes. mi ędzy I Przy aresztowanym zllal,ezio~o ~oJowę zrabo: I padku, znajdował się w bramie ~ 12 przy ul. Na
nim o. entrepryncr 111 rozpatrzyła l skazała ?~ ~a . wane) sumy (1;000 rb.), ktQrą. z?lmerze wręczyli ! lewlri, oraz stratowany zostal przez kOD.ie podczas 
zaplacenie ,całkowitych. 500 rb., a gdy . wla~cJCl~l ~rzY,bylemu na~yc~miast na mIeJsce. wraz z rotą popłochu pięcioletni chłop.iec, izraelita, niewiado
majątku oswiadczyl. ze na decyzyę Ich Się me L:olmel'zy wolyn.skwgo pułku oficerowJ. Drugą tor- mego nazwiska którego znaleziono ze złamana no-
zgadza i l)ieniędzy nie zapłaci, wyslańcy oświad- hę z 1,000 rub. znalazł zwrotniczy tramwajowy gą na Nalewk;ch, < 

czyli, że w razie odmo, y zostanie 81 zany J1ft J\9 124U, który w tej chwili znajdownl siQ p zy Pierwszego w stanie bardzo ciężkim pozoata-
kare śmierci-że zostawiają mu tydzień czasu do stajlli obok przysLanku. wiono na miejscll drugiego odwieziono do szpitala 
naniyslu, poczem w~rok zbstanie w~konany., Pan , l'r~ybyli żoln!e,rze" dowieuziawszy się, ,że' św. Ducha. ' 
Bronikowski urządzll samoobronę 1 oczekuJc na w bra!n\e ukry.wa Się Jcszcze dwóch bandyto~1 ". Rezultat więc strzelaniny byl następujący: 
nieproszonych gości. za.częh ,~strzolnvać cały dom, przjc~em w~bJh zabito: jednego bandytę (w ust11pie) i jednego 

I Wlększose szyb ~ sklepac,h, or.az w. mIeszkamach . przechodnia (przed bramą); 

SZTUKA i PiŚMIENNICTWO. 
prywatnych na pIerwszem l druglem p1ętrze. Z fron- I raniono kulami karabinowemi i bagnetami: je
towej ka~nieniCJ "! kilku"astu miej~cach, odp~dl dnego bandytę (w sklepie} oraz 8~ju przechodniów. 
o.d ~trz1\row ,tynk. I ~zJlllsy. Po d~nlU kJlku~zle- , Bandyci. zaś ranili jednego polic-yanta, Adolfa 

Teatr. Dziś w południe odbyła się próba SlęCIU strzałow, zollllU'ze wtargnęli na podwol'ze, • Rzęczlmwskiego. 
O'enel'alna ze sztuki Ogniem i Mjeczem ~, która I t~ spotkali ,jednego z .b Ildytów w c:lwili, ~dy u- . Raniony bandyta, Melc-hjor Winkler, będzie 
dziś wieczorem ujrzy" w Łoazi po raz pierwsz-y sll.owal WyblCdz llR uli ~', Selwą wxstrzal~',~ po- , po przeprowadzeniu badania oddany pod sąd }>Q-
światlo kinkietów. Dyrekcp dolożyla wszelkich }ozono go trupem. na nl'e~scu. W teJze chWili pO-IłOWY. . 
starań a r6Żyse"ya .pracy aby ta żywa illustra- słyszano stlzal Iewolwerowy od strony ustępu, '" W k . ok"" 
C-a 'W~nanialegol dzic'a <Sie~kiew;cza W'VI)!l.Jla naj- gdzle scll()wal sic drugi bantlvta. Ustęp żołnierze I W Y ~namke wyr ·u aIIlklerCJ. , ki 

J ,1:',. .1.. • , '.. J. I t l' i b d t' , 1 • T b; n' . czoraJ wy onano wyro warszaws ego są-
Pomvslme] S'lr edaz blletow lC},I;le W zywem \ o oezy l au y ę za.HO.\ a ,nu um\. \ d' k' , . , W'kt . 1\I 

J. • r Lo, • , .' Z" pozo . 'VIUi bltlluvtami nn<1biegle wOJ'sko u wOJennego, s azu)ący na smIere l OlaJ.' 0-
tempIe, Prawdol!ouobmc WIdownia będz10 prze- . d l ON :'1 J • .':. J., .. , l "k' T l' l I tela oskarżonego o strzaly do patrolu złożonego 
elnieną I 1\ o szereg Se\ W w suonę .na ewe l J. owo lpe \, 'li t' .~') . , 1\n d" . , S' 

p . 1. , •. , O '1" O'dzie niestety ofiarami strzBlów palm nic nie' z po cyan·a l ZVf.Dl81Za na rogu .IUle Zlanej l 1en-
Jutro WIeczorem w teatrze Vwtona ... tel o o..',' ~. nej w d. 8-ym września r. b. Jak wia.doIllG, pod-

po raz drugi z p Zygmuntem \Verowsklm w ro- ~llllll plzechod.tle. . I t ., . l' t' .~'t~. tar . " . I Po ścir-lem zrewi<lowaruu <łomu ~ 2 przy ul. czas. ego zaJscLa po lcyan l Z\J4..1l16J:Z lOS l 
11 tytułowej. l N J' k" J k d k" rr " l 'ranm. 

Najbliższa premierą będzie ,Karnawal w War- l, owo llJ I, wO', o o "?nal0 s~ereo~ rewIzyJ w o (0- l * . . . . 
szawie" or-y!dnalna i bardzo wesola operetka. ,hczn~ch dO?lach, w mleszk.aruao~ l. sklep~ch o~az I Strz~y do rozno.slol6la pIsm. , 

, " . .. • . na ulwach l ar sztowało kIlkadZIesIąt osobo l\-hę- WczoraJ, o g, 9-e) m. 15 rano, przez ulIcę 
Z. "L~tni. Zalząd TO!V3J ~ystwa ,krząta ~lę dz innCllli w domu jI& 17 przy ul. Nalewki 2.1'e- Szpitalną przechodził feldfebel keksholmskiego 

en.erglczme w ~e1u urozmalcellla progumów llle,- j sztowano okolo :W-tu osób przechouni.ów, którzy puHm gward-yi w towarzystwie żołnierza. Na uH
dZlel~rch podwlec:orkó~v muz~cz~yc~, AtrakcYąukryli się przed strzabmi w bramie tego domu l ey sprzedawaJ gazety jakiś chłopiec, maj'ąc-y oko-
naJb~lz.szego I~odW1eczolku (dma ,,,,h,,o b. m.) 1~0 IV sklepie S;':Alint:a, lo lat l5-tu; spostrzegłszy żełnierzy, chłopiec po-
za spl~wem l _ ~~klamacy~ bQdzle .sztu:~a ~udO~: . Sa lwy "ywóraty w catej uzielnicy nalewkow- l'zudł pisma i zac"ął uciekać1 wówczas żolnien 
.. Wale~ ~dw~kat ,uroz~al,cona lll~r~mI. dl~ uc _ i skiej popIo ch. Na ulicach okolicznych z!łml uięto dar za chlopccm trzy strzaly, lecz chybU. Na od
krakowwlamJ, oberkaml l t, p. SpIe'~ arm ludo i sklepy, a w wieiu z nich sprzedający poldadH się glos strzałów żolnierze pla~ówki, stojącej przy 
weml. na podłogach w obawie o życie z powodu błąka- { zbiegu ul Chmielnej i Szpitalnej, również zaczęli 

. Podwi6GZlirek "Lir,". Zap~,viedziany 11a ni:e- l j~cych się. kul. Z powQ.~u momen. alnego, zamknię- l strzelać. do uciekającego, ~t~ry biegl przez ChmiE'l
dZielę dnia 21-go b. m. podWleczorek muzymmy Cla bram l sllcpów znajdujący Sllt IJodcwczas na n:t w kIerunku Nowego SWUI,tU. 

,,Liry" rozpocznie się o godzinie 4, ej po południu: I ulic y Nowolipki }ll'zypadkowi przechodnie znaleźli I Ogółem padlo okolo 7 -iu strzałów. 
Progl'aro będzie niezwykle interesująey, albowiem . się w sytuacyl bez wyjścia. Stanęli, lęc bezrad- Jedna kula ugodzib wprost domu M 16 przy 
wspóludzinl przyrzekli: Aloizy Dworzaczelc (śpiew), nie i popodno Hi ręcel aby talii dać do zrozumie- ul. Chmielnej pn:echod7.ącą podówczas 15-letnią 
Bolesław IJewandowski (skrzypce), Helena Naol'- nia stn;elającym żolnicn:olll, io nie posiadają bro· Stanisla.wę D~browską, zamieszka-łą przy ul. Pa-
rown& (deklamaCJa) oraz chór męzki pod batutą ni i pozwał ją się oblowitlow.ać. ' wlej, w plecy i prawe ramiEl. 
dyrektora Joteyki. Niewąl;pliwie 10.kal Towarzy- I Według raportu Pogotowia, lekarze upatr;ryli Chlopiec wpadł do bramy domu ~ 5, gdzie 
s'wa zapelni się po br.1egi. nas ępują.cych przechodniów: go ujęto i odprowtdzono do cyrkułu X-go, do-

Opera włoska pod dyl-ekcYIl: braci Gonsal(:;z, 1) icznany z nazwiska lllęiczyz~!l. ~at :i5, r8.- ~okąd wezwan~ ~ó~llież ~ogotowi~, które udzie-
wystawia jutro "Rigoletk>" Verd\'ego, z udziałem ua postrzałowa I~ra~\ego ~da. -; OdWIeZIOny przez lilo chlopcu, KaZImIerZOWI PrUSOWI (16 lat), ~o
śpiewaczki ieat.ru "La Seala." w Medyolanie p. lekarza POgOtOWl8. do szpItala. sw. D.ucha: 2) Cha- stn~elon~mn w praw~ udo,. P?illOCy ~ ,po~ostawlło 
Vermez, tenora Pignataro, basa. BaJboniego. Przeo.- i~ Szcinaj~ r~nu. post za~owa l!raweJ nogI z ~ara- ł sto90wme do polecema. policy! na m1f'JScu. 
stawionia odbywają się w teatrze "Apollo". łomu-odWieZIOny do szpitala sw. Ducha: 3), Szoel 1 >I< SchwJWl.ie bandyty, 

Blo?lenbaum, lat ~4, rana postl'zalo,!a plers1 z ~a- Wczoraj, w domu N. 84 przy ul. Pauskiej, 

I
, r.ablllu - pozo tawJony w cyrkule IV. 4) J~nkIe~ policya

j 
dokona.wszy rewizyi, ares7.towa.la nieja-

O F I A R Y. Rosenkl'a.nt~. lat 41, rana poatrzll.towa lewej ll(}~l jakiego Jana FlerczuKa. Po przyprowadzeniu go 

Na kOffłitet przeciw~eb1'aczy, 
Mieczys1aw Zaborski 66 kop, 

Z WARSZAWY; 

• Strzały na Nowolipkach. 
Wczoraj w rubryce "Z ostatniej chwili~ do

n1eśliśmy o napadzie bandytów na Nowolipkach. 

-pozo.staWlony po opatrunku w ~c~rkule. 5), JOJ: do wydzialu śled'czego i po zbadaniu, okazało się. 
ne ~zplgelman9 . Id 23, r~na po::;trzalowa pl aweJ że Flerczuk należy do organizacji ba.ndyckiej 

I nogl-pozo~tawlOll'Y w cYI,kllle. 6) Szmul Jnngler, i między innami dolwnal napadu na. dom wlośc'ia
lat 21, nUla P?stl'załowa nog-pozostaw ony IV cyr- nina wsi Laski, powiatu węgrowskiego, Antoniego 
kule. 7) .cha1m Grllndw,elt, lat 21.' rana. tłuczoua Nurkiewieza. Przy rewizyi u Flerczuka znaleziono 
kolbą· WIelu rannych file opatrywano. 566 rb., z których posiadania lIie umial się wy-

• legitymować, . 
Bandyci wszyscy rekrutowali się z 16-18-1et- Flerczuk za bandytyzm oddany zostanie pod 

nicb wyrostków, izraelitów
1 

obaj zabici mieli przy- Slid polowl· 
puszcza.lnie po lat 18, schwytauy za$ w sklepie -aII-
lat 16. Jes.t on zraniony w glow~ i piersi. 
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Telegramy 
Petśrsburskiej Agencyi Telegraficznej. 

Mińsk, 17 pażdziernika. Kontrola rezerwistów gi kr~żownlka • Bo hater-, oskariollycl1 o powsta
l odbJla się w zupelnYJll porządku. Dochody pań- nie i niewypetnienie rozkazów władzy. Wypadek 
J stwowe IV gubernii w pierwszych 8 u ml~siącach : mial mieJsce 'IV porcie Cesarza Aleksaudra III-go. 
l l'. b. daty 1,;){)O,(JOO rub. więcej., llii w r. z. Za.loga odmówita spelnienia pra.cy przy przamalowa
I Jarosław, 17 pa;ŁlIziernika .. Wczoraj w nocy: niu krąwwnika z bialego koloru na czarnJ, za-

Petershurg, 17 lll\r.d.ziernika. W PeLorhoftie, ~ cztel'l'ch ludzi uzbrojonych z makarow~kirgo 00- : ezęł.a szemrac na ciężkie warunki życ.ia, na po
w uj:eidżalni pulku ułanów, w ohecno:lci N~~jia- . działa pooztowego zrahowało 1]100 rubli. zbawienie joj odpoczynku l)oobiodniego. Zażądala. 
~~ejs~ego ge.sa~za, :.; ajja,śninjszej CvsaJ:L:o wej i i Ba.chmat, 17 paitlzierllika. We \\'S1 Szacho- • polepszenia żywności i wydalenia starszego ster
WlelkIego KSięCia MJchaJa l.\leksandl'oWICZa ocl- I wie aresztowano 14 włościan za llieplacenie po- uika, uwolnienia al'eSztowanego majtka Damien· 
byla się parada cerkiewna "" łasnego Jego Ceaar- , datków i za, aglt<i.c YG· 1\0, grożąc w razie odmowy zburzeniem aresztu. 
skiej l'l-Iości konwoju i seciny lejb·gwardyi pulku l IlIałmyż, 17 października. Usilowanie rad-! Perswazye komendanta okrętu nie doprowadzily 
kozackiego. Wojsko zaszczycone zostało Uesar-; nych z partyi kadetów podjęte w tylU celu, aby do celu. Złożono raport komendantowi oddzialu, 
sldem podziękowaniem. l~ajjaśniejszy Cesarz pil; w imieniu zgromadzenia ziemskiego wysIać tel e- ~ kapitanowi I klasy Bostremowi, który osobiście 
za sławę i rozkwit obu oddzialów i dziękowa1 za l gram z pozdrowieniem do dC'putacyi angielskiej, i przybyJ: na krążownik "Boha.ter". Rozill15wiszy si~ 
wierną służbę. 'tV palacu wielkim w Pelcl'hofie o ł doznały fiaska. Telegram podpisało 6-u czlon- ! z zaJ.ugą i Widząc jej wzburzony nastrój, rozkazał 
godz. 1 po pol. odbylo się Najwyższe śniadanie,'{ ków, 16-u zaś odmówiło podpisu. ;; ltwo.lni"Ć Danilenkę, poczem zaloga się IlSpokDila. 
na które zaproszono obecnych na paradzie. Naj- j Tomsk, 17 października. Wylu'yto tajną dru- ~ Sąd skazał do robót ci~żkich na lat 1S Roman
jaśniejszy Cesarz pil za sławę i rozkwit obu od- ; karnię, a w niej dwi~ bo~br . .. i dora, ~anczjsznin~ i n.urka Tulikowa, zaś n~ la~ 
działów. O godz. 2 po pol. \v Petel'hofie, na pla- l Władywostok, 1/ paźdzIermka. Kupcy illJ:6J- i 15 majtka Dubowlkowa" na 12 lat Prozworcma l 
eu kadeckim, po aLarmie, oubyl się Najwyższy ~ scowi zwrócili się do ministra skarbu z pro.śbą, ! na lai 10 ŻUkowa. 
przegląd tychże oddzialów. Najjaśniejszy Cesarz l o pozwolenie na zaLożenie nowego Banku giełdo- Kijów, 18 pażdziernika. Prezes rady mini
przejeellaI kOlillo przed frontem, Najjaśnir.jsza Ce- l w~go z p.o,WO?U zależnoś~i kredytu tv Ban-~u r~- 'I strów wyslal ~o zjazdu pl'aw?ziwych rosJan de· 
sarzowa w powozie. .; syJsko ·chmskim od OSObIstych zapatrywan poli- ! peszę n-astępuJąCą: "Mocno WIerzę, że Bog porno-

Petersburg, 17 paźdz1enlika. Główlly zarząd; tycznych_ dy.rekto~ó~. P(}~wol.enie mini.stra otrzy- JI że, R~yi prze~~ać złe lata . ~ ustalió porz.~d-ek, 
podatk6w niestalych i monopolu wódczanego usta- I mano, kupcy złozyli z go.rę 70.0,0-90 rb. nlt ka~ kiOl'y Jednoczesllle da mOOnosc przeprowadzi'C re-
nowil następujące eeny wolnego cukru, uawanego ; pital zakładowy nowego Banku. I formy, zapowiedziane przez Monarchę". 
na zastaw na zauezpieC7.f'llie akcYą i podatku j Rzym, 17 października. W obecnośd mini- ł Wilno, 18 paździer.ruka. Po pólwieko-wej 
dodratkowego za cukier, wypUSZCZflll] z; fablyk: t stra rolnictwa i uczonych wyhltnyeh otwarto tu przerwie uroczyście o~worzono staly teatr polski 
biały piasek 2,25 kop. za pud, rafinada w gIo- ! konferencyę w sprawie utworzenia międzynaro-! w Wilnie w teatrze miejskim. Na wid-owisku o .. 
wach i kawalkMh, wyprodukowana w rafineryach l dowego in~tytutu seismologieznego. Na prezesa becnymi byli general-gllbernator i gubernator. 
z wlaSJlego piasku 2,75 kop.) wyprodukowana I ~onferencYl obrano pro f. Malazzo. Następn;y I Nadesl'ano depesze gratulacyjne z Krakowa, Lwo-
z. piasku, kupionego z oplaconą akcyz[]: 4,50 kop. I ZJAzd odbyć się ma w 1901 1'. W Haadze. ' wa. i Poznania. 
za pud. Kanu. 18 }}a.ź.dziernika. Część pras y pol-

Petersburg, 17 października. W związku z !?fO- I D Z I E N N E. \ skiej, opowieść telegraficznej Agencyi Petersbur-
jektem prawa o zniesieniu niektórych ograniczeń l Pe~ersburg, 18 października. General-adjutant ' .skiej o przyjmowaniu w gubernii kaliskiej ks. bi
byłych stanów opodatkowanych, raJa ministrów, ! książę Swiatopelk-Mirski mial szczęście przedsta- l skup a Zdzitowieckiego, uznala za tendencyjl'ą .l:J:a 

zmieniając llsLanowiony porządek mianowania na l wić się Najjasniejszemu Cesarzo·wi. ; podstawie urzędowych danych Agencya kOlUuni
~ierwszą rangę klasową i przemianowania ofice- l Petersburg, 18 paźM;iernika. W miesiącu wrze· kuje, ~e takich procesyj ze sztandarami i bande
rew na rangę cywilną, opt:acowala następujące j śniu ograbiono w Petersburgu 112 sklepów mo- ryami konnemi bylo cztery. Opisano je zgodnie 
przepisy: Osob)", które ukoliczyly kurs w girnna- ! nopo.lowych, jeden skład, dwa transporty z oko- z prawdą. Za urządzenie manifestacyi nalożono 
zya:ch, aluo l:' innych równych zakładach, otrzy- I witą i sL:eściu !)obol'cÓW pieniędzy. Nie udaIy się \ grzywny na 12 osób, tV ich liczbie na jednego 
mll')ą, rangę 14 klasy po przeslużeniu roku; osoby zamachy na 7 ilklBpÓW monopolowych i 4 pobor- księdza, 
I mniejszym cenzusem naukowym, które czynią I ców pieni~dzy. W jednym wypadku byla symula- Monachium, 18 pa~dziernika. Minister spraw 
zadość wymaganłom prz-ygotowani3, otrzymuj~ tę j cya o·brabowania poborcy. St.raty skarbu wyniosły, zagranicznych, Izwolskij, odwiedził pierwszego mi· 
r~gę po p~zeslużen.iu dwó~h lat. Ołicerou'je wojsk { ~b: 82,8!5ą. Wyp~~ków. nap~dów bylo "":e. wrze- f nistra B~n~al'y:i, ~ któfJ!D 1I}Czy go przyjaźń od 
. o-go.lD.ych 1 kozackIch 2 1 3 klasy wedlug wy- smu mmeJ o 17 D.IZ w slerpnm, strat mmeJ o rb. . czasu wspolneJ dzlalaInosci dyplomatycznej w Rzy-
'ksztalc.enia., nie należący do stanu szlacheckiego, . 38,120, ! mie. 
przy wstępowaniu do służby cywiln€j otrzymują' W okręgu skarbowej sprz.edaiiy wódek sprze- IJaryi, 18 pn:.ździernika. Przybyl t.u Izwolskij. 
odpowiednią. rallgę cywiln~b lliezalc:1.nie od lat! dano w sierpni.u 6,994,000 wiader, o 66-7,000 wię- \ Berlin, 18 października. Wypa.dek w Coep-
sluż.by. I cej niż w roku zeszłym. Od początku roku sprze- ' pernIe wywola! w prasie i na gieMzie sensaeyę. 

l:'eterBbnrg, 17 października. Z powodu oglo- li dano 53,214,000 wiader, o 7,099 więcej nii w 1'0· ; Cesarz rozkazał, aby mu telegraficznie zlowno 
.szonej w dzienni.k·u ~Gil Blas u rozmowy Stolypina ku zeszlym. ' szczegóło-wy raport.. 
zkoresp<lndentem Ularem] Ag. tel. pet. jest u- • Pttcrsburg, 18 paidziernika. Rada mimstrów ; Byeles, 18 października,. Minister spraw we· 
,poftŻnio:na do oświadczeniu, że przytoczone w niej i na posiedzeniu w dniu tS-ym b. m. wysluchała, wnętrznyth, Cl~menceau, oświadczy.l podczas ba.n
'wJad{)1llOŚei są p{)dane niescl~le, że slowom Sto- l i przyjęła przed-stawieIlie ministeryum oświaty o 'kietu, że skoro niema potęgi niema i pokOJu. 
In)Um nadanQ sens odmiellllY, pl'zyczelll wiele przyznanie kredytu z oszczędn.ooci w etacie mini- > Zająwszy stanowisko ministra, 'mniemal z począt
Silów, zm-y,M()uycb. przez kOres.po-lll1enta, przypisa- ! steryum na zorganizo\l'a.nie wyprawy naukowej ku, że wszystkie narody Europy poiądaja pokoju, 
DO . StolJcpinowi. ł dla b~dari podczas zapowiedzi~n~go. na dzi~ń 14 okazalo się, żę byl w blędzi~. Zawial nad nami-

Peteuhnrg. 17 października. Na zasadzie no- . styczma 1907 roku pe~e?o ~a(}mlellla"sJ01ica. mówił dalej-huragan zniewag, do których nie 
wago projektu prawa o urzędnikach kolejowych, i Petersburg, .18 pazdzłermka. Hosc zaleglych daliśmy powodu. Winniśmy zadać sobie p-ytaIllił: 
kobiety mogą być przyjmowane na wszystkie po- I ładunków na drogach żclazny.eh rosyj,gkich wciąż • Czyśmy gotowi? 
sady, ()pr6cz w eksploatacyi technwznej, o ile , wzrasta i do~la już do 756000 wagonów. W cią- l Berlin, 18 października. W neźni berlińskiej 
czynią zadość niezbędnym wyma:ganiom, N6 sluż- ł gu ~ygodnia zaległości zwiększyły się o 5600 wa- pośród bydła pojaWiła się epidemia. Okazuje się, 
bie kobiety korzystają ze wszystkiell przywilsjów ~ gonow. że już ubieglej wiosny w Ks. Poznańskiem sro
i są na równi ze wszystkimi odpowiedzialne. lVIi- ! Petershnrg, 18 października. l\lisy~ deputa-: iy}a się epidemia wśród bydła ukrywa.na przez 
nistrowi komunikaeyi przyznano prawo mianowa- . cyi. u.uiwersyte~ moski~wskiego nwiell~zon~ zo- • wladze rniejscow.e. Wy-dano ro~kaz. wzbraniający 
nia ich także na ni.ektóre posady techniczne. ( sWa !)OW?dZelllGm. Za.ID.lerzono otwor~y(j umwer- 1 wwozu bydła do Berlina z mia;jseow$ci oko-

Petersburg, 17 października. Wczoraj otwar- sJtet w pIątek. Kwest.ya ~ ostateczme zdeeydo- I liczn:ych. 
to w Petersburgu wszechrosyjski 7Jazd przedsta- ~ w~ zostan.ie w czwaTtek na posiedzeniu rady Berlin, 18 paidzienti-ka. Narada przem.ysle-
wicieli Towarzystw wzajt7mnyc.h ubezpieczeń od , UJlIW€r.sytetu. w~ów gÓfniezyeh odmówiła prowadzenia rokowań 
nieszczęśliwych wypadków. Cel zjazdu: opraco- r Petersburg, 18 p.a.ździer.nik.a. .Mian.ow3,no kontr- z przedstawicielami organizacyi roootnikÓ'W gór
wanie przepisów zasadniczy.ch praw.odawstwa 1'0- ; admirała Winna nacZielnikiem oddziału artyleryi n,iczy.-:h z pOWOdu żądań powiększenia im. płacy 
botniczego w sprawie ;'wzajemn:ych ubezpi.eczań.od l fioty balt~ckiej, komendanta "Rościs,ława" kap}. zarohkow-ej o 1,5 proc. nie uznając ich pra.w do. 
llieszczęsliwych wypadków w kasach chorych.: tana Litwil1Qwa I komendantem portu sweabor- relifezentow.auia robot.n.ików. Wszyscy postano
Zjazd trwać będzi.:e 3 dni. l skiego. Na skutek starań sądu. w()jenno-morskie· wHi, że placa zarobkowa. robotników górninzy.ch 

,Pet&Iłburg, 11 października. Na tlzisiejszem : g.o, skazanym w sprawie poddania torpedowea "Bie- wQuee znacznego w roku zeszłym pod:wy.tszenia 
posiedzenill izby sądowej \v sprawIe rMy deputa. ~ d{)w()j" rozkaz.au{) wyxnaeooną przez sąd karę jej, wł>zędzie jest do.stateezną· 
tów robotniczych, prz.es1uchiwano świadków. Z 1'0· ~ z.mitm4ć, kapitanowi Baranowowi I na dymisy~ 

.:w-odu zeznań p6dpulk-ownłka żandanneryi, M:ik{)-, bez pozha'wienia stopnia, pulkowllika Filipowslde- Tylko 15 przedstawień. ~ 
laj&WR, postanowiono wezw.ae ,PQnownie naczeLni-! go uwolnić od slru;by i uwaiaćza uniewinnionego 
ka ~l:ząd~, gene~l~ Iwanowa. . ~r()t. ~awein .ze- ~ przez sąd. , " . . i ~~ TEATR APOLLO. 
znal, ze kLedy mOWlł z naczelmloem mIasta o p.o- ~ Fet6i:słmIg, 18~go paz.dZlermka. Mlmsteryum Trupa artystów opero.wych pod dyrekcYI\ B-cl G~nsalez. 
zm>leniu na zgromad'Ł&Il.ie w sali T<r'v. wol.n.G-eko- ~ spraw WC\\ nętt'Z1Jy{)h rozesłało cyrkularz do gu- • W piątek. d. 19 pa*rlzieruika 1906 r. 
nomiczllego, naczeiuik PQwiedzial, że nie będzie ~ bet:natorów z l)ołecenie.m, aby po otrzymaniu przez I 
,zgromadzeń udy. Komisa1'Z Zna-cz'kowski przy nich wi.adulllo-1'ici o otwarciu przez miejscowe to- ~ :IlA&oIe1t-a .. 
konfrontacy1 z Jaweinem powiedział, że profesor warz.y~a lub związki zaregastr~wanJcl1 już od- ' opera w 4 aktach Verdisgo, 
dod'aJ: "w radzie rozpoznawane s-ą tylko sprawy , działów w inn"jlch guberniach zawiadamiali o tOOl . z udziałem zn&komtt&j śp.iewncm teatru "La Scala" 
o charakterze zawodowym". I władze właściwe danych guoornii. Jednocześnie w MedYołanle p. Ver~, Pignataro (tenor), Balb<J-

Petersburg, 17 października.. Przy ministeryum ~ ministeryum wyjaśnia, że jeżeli oddziat towarzy- nmgo . (bas).. 1473 
hall.dlu utworzono komisyę do zbadania sprawy stwa zapragnie posiąść SaID()dzielne przywile OS{)- . Poer,ątek o .gOdzinle 8-~J wieczorem. 
rozpo'W~,>zechnjania W Kraju Zaamurskim herbaty by prawnej. to winien być zaregestrowany w sie- BIlet.y sprzedaje S1ę w kaSIe teatru Apollo, 
japońskiej? w której jest tytko liT herbaty] a resz· dlisku jego zarząpu. 
ta korr. opilek drzewnych, kleju stol.arskieg{) i . Kronutadt, 18 października. Wczoraj sąd wo-
sadz,", je.n:no-morski ~ spraw.ę 5 azereg()"Woo-w zalo- atr.oniG. 

liumer dlilie.jSly & łada BI~ I ID-cia 
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Polacy na Bukowiilie. 

ROZWOJ. - C"lYal'tek~ dnia 18 1,aździerJlika 19M f. 
, 

----
• w ykszLth:ony rumun wład-al bieglr. i chętnie j~- znikną. a tem samem polacy stra.cą mOŻMśJ pr~e
i zykielll polskim. Główne etapy polskości sLano- l prowadzenia swego posła dQ parlam.entu w WiedI wily dwory więks~ych w'iaścicieli ziemskich i 01'- ł nin, o ile kwestJa ta w drodze prawoc'tawózej nie 
! mian t::polszczonych, poslugujących się polskirni i ~ie zaJ:atwton4, przez udzielenie s!lecyalnego 

W szeregu żądali, które Kolo volskie stawia, I eficyalistami i służbą tudziei silny zastęp polskich i mandatu polakom bukowiriskitn. Sprawi~ to nader 
rządowi, jako warll11okpoparcia IV izbie poselskiej i urzędników, kupców, rzemieślników i ro-botllików. l waina, glly:i; w l)n:eeiwllym razie polacy bukowin
parlamentu austryackiego nowej ordynacyi wybor- l Dzi~ Ila ,~ukow.illie !nis.szka pr~eszro 400, GQO po- i sey bJli-by z~a.lli, na. łaSkę. i Ilielitsl'ę. niemcom i 
czaj opartej na hasadzie g,l'osowania powszechnego- l lakow roz.ilych stano W l nar(}dow. . wrogo przeClw 111m llopo.soblOnym rUSlllOID buko
jest nadcillie jednego mandatu poselskiego pola- I Ta~i rozwój pOls,kośei, Z\'!Ja.st~a. gdy po.two- ł w~ińs.kim. To też Kolo JJolskie iV spr~wie o nad~· 
kom bukowiAskim. Do>tychczas posiadają; oni w ' 1'zy1y Sl~ 03a~y polsk16) a 7; ~aWll1eJs~y;;h .os::~ \' ll:ł~ sp~yalnego ,wa~d!:ttu dl~ l}')lakolY bukowlIl
parlamencie austl'yackim jedl1ego posia, zaś 'fi sej- I sfowaclnch wle10 spolszczyl0 SIę, obudzl! CZUJIlOSC 910ch mew}ttplnVle me ustąpI. 
mie bukowińskim czterech przed"ltuwicieli, wybie- I rumunów. , N1~rodowe s.troll~ictw,o .n~ll1uńsk~e W 1'.1 P op a r.ci.8 Kola polski~go przy Obrad. ach llad 
l'anych przeważllie przez większą wlasność ziem- 11848 wy~tąpUo o oddzJele!ue aumm1stra~1;1ll8 Bu· wprowadzemem w Austryl powszeelmega prawa. 
ską· I kawiny od Galicyi i rozpocz\ło akcYę przeciw wyborczego jest lliezb~dl1em li hL obeDnego rządu 

.N'o.-wa ordynacya wy.b.orcza pozbawia. ich I żywiolowl poli:lldemu.. . austrya.okiego. W razie bowiem, gdyby posIowie 
przedstawicielstwa, w parlamencie. l Dzięki wplywom i stosuukom 'IV Wiedaiu i polscyw' izbie poselsldej parlamentu gl08o\rali 

Walka o manda.t po1ski na Bll1wwinie natra-\ przywódcy rumunów Horamzllki ut:worzoIlo z :&u- II przeciw llowej ordynacji wyb01'0zej lwler łatwo 
ua na niemale przeszkody i trudności, są jednak kowiny o::1obny kraj koronny, a równocześni,ę 1'.oz- mogłab! ona bYtl odl'Zncon~; niechętni jej bowiem 
wszel.kie dane po temu, że przy pomocy Kola l poczęto rugiJwanie żywiolu polskieg-o z k~aj.u, za- I są ~ niemcy, o~a:{iający się. ~ sta~ ~wego posia
polskIego zostaną one zwalczone. I stępując go lliemieckim. Do miast Z8.llZę-li naply- , dama ,y Austryl 1 bardzD ll.lezyczhwl dla wszJs~-
.. Buko:w:ina, kraj kor~nny m?narchli austrya~- l wać niemcy r~zmaitych z,awudów, pop,ierani. ,s~lnie : kic~ ust,ępst:v, ,czJ~\jonych lH~ez rząd na korzy:::': 

kleJ, gl'alllc,zący na polnoc 1 p61uoco-zachod prz.ez rumunow, zasl'3plOnych w ruen&WISel d<l ludow lile n1emlec!uch. 
2 GaliCją, na północo-wschód z Rosyą, na wschód I polaków. Bukowinie wgrozila nowa ldęska. Po- i Skoro jednak polacy wraz z czechami, rumu
i południe z Rumunią, lIa zachód z Węgrami i ; lacy nie polsze,;y1i silą llldnośd miejscowej, a js- , namJ, "wIochami i sloweneami oświadczą się za no
Siedmiogro.dem, obejmuje ] 0441 kilom. kwadr" ! żeli polslwj(; czynila Zl\aczn.e llOStępy, dzial{l się: 'wą ustawą, lliemcy obalić joj nie bęuą w stanie, 
zaludnionych przez okolo 650,000 mieszkmi.ców, ' to jedynie dzięki wy~",zej kulturze i sile asymi- I chyba przy pomocy gwaltowll6j obstrukcyi, która 
wśród których rusini. s~anowillo 42%, rumuni 32% l lacyjnej lloluk&w. I stano.wczo już .zdyskredytowanI.\; zostala nawet 
niemcy 21%, polaey 'd 3

/ t %, węgrzy P/.%. Jest t~ l Niemcy o<11'a:m brutalnie owładnęli krajem i w umiarkowanych sfen.ch niemieckieh, nie d~żą
kraina lesis~a i ,g61'zysta, .0 SUL'OW. ·ym. ale bardzo l doprowa<.l~l~ do t~go, .że w.We llli.a::l.t ul~~9 zu- GY~ bY'Jl~jmn. }lólj ~v .stro~ę. Berlina P~ cię'lk~ f",'rę 
zdrowym khmacIe, Ufo.l1Za,T.'l)'cl! gl''lIltach, o-biitu·, palnemn z..nle'1l.°2't".1~U, -;;;." l::. 1l.'t.3 ()Lzcz{)!t~J s",l"lc·h- ! 1Tncl:,n~(}~,-~liv"f.' - Hl.llkJ"1 '~'}1 '[lrllsk'rgo . 
.i1!;ca w skał'by kopaln.1uJle. ,ia.t()!;u: m' C{~Ź, i.el~~(', " I,y Iumutsl'::l<lj i '~l c3~; :PEI.:!j. llB'UJlf;y;:,::':.\" j ę,zZ':' " ~, J. 
oKów, li'ęgJel k'lmielJ1J.~,: 'ehl'o i t. p., fo~;a{1·.- ł pi).ls~d 7e f'''7 e'l l', m,ó I', ~.} z'ti.H I'.,!,"-::; ":ł: Z ,::,:,'- l 
]ąca. rzeki sp.l~wl~e: DJ.ie:.::.!, PH,L, ;:, e rtJ c, ,",UGZiI· I' klem nj eiJ.' a,:l.l" . '" 1l.ć:i..':". t;~, ~:~!Ó~, ut; 0101, ru~hó. i 
wę, Molda.wę l By.3trzj'rę. 1'7.y tvlko patryo::a unueh lll(HNe po l'U!.l!UIIsku, 

Bukowilla ]liel~.otllie J!ale~,l;).la tl~ :)ied~lJitłgro- ! większ;oś\! 1I1e, ZII!1t<1 języka. ojezy~tego wcal~. 
us j 

o samorz~ulie w Królestwie PoWkiool. 

.~ 

du, ale 'W l'oku 1ł~3 p.tzcsz1:.t w pO"lttUallle 1\101- I Wpnl\Yd~le lll'z)'łaczono UI.VW Bukow.Jllę na 
dawii i z nią d~ielila, odtąd 'Wszystkie losy aż lat kilka do Galicyi, ale język :u..i:er.u1edd stal się 
do .rol~u ,1786, 'IV kt6-q m wcielo.ną. zostala do w niej już .ięzyki-em urzęd.o.wy.Ju i~szk.oin.ym. Z G.a-
G a.ll.cy 1. Jako, obwóu Czerniowiecki. W r. 1849 I 11 cH ZU.1,:;ztą ll~e m.iala Bukowina, rti~ WS-pÓ1IlCg.o, Opl'aecowany pU6Z kaneela.ryę g.eneral-gnbar· 
zamHm.lOno J~ na. k"ięstwo z osobnym sejmem, I oprócz s3,:d(j\mictwf\ i zarządu kolei żelaznyeu, natora warszawskiego projekt sanwN;~du ziem-
sldada.,)ącYlli SH~ z 31 deputowanych. I co ma miejsce i dotyclwzaF!. skieg{) ,i miejskiego w Kró:lestwie Polakiem, gpot~ 

W, dziejach dawnej Polski, Bukowina zazna- l Od 1'. 1854 Bukowina. tWo-l'zy znów ollrę.bny kaJ: się z ostrą krytyką w prasie rosjjskie.j. Przy· 
czyła SH~ hwawą ldęską, jakl:!; llonioslo wOjsko ) kr.aj koronny. l~l1muui przeko-nali się wprawdzie, taczamy poniżej glos .,Bid. Wied.": 
Jl?lslde ,podczas wyprawy wojpnnej za cza- ~ ~e, l'l1guJitc polaków, zam1f:nili kijek na siekierę, I ~Za każdym razem, kiedy trzeba przetliilleo
sow .krola Jana Olbrachta w 1'. 1499. Klęska; że niebezpieczeństwo podtlon.ięcia BukowillY przez '\'\'ać na gruM polski jakiJ:k{}lwiek iBSiy.t!lcy-ę 1'0-
t,a zmweczIla wszystkie plany króla Oibrachta, l żywioł polsld b Slo tylko petorem, a p-oLskość si- I &yjskiego prawa paimtw{)wego: O'4y to będzie usta
dot~cz~ce wzmyrIl}enia. wladzy monaronicznej i : l~ s~ej .1t~ltu:r zapoi?~l~. w .kraju ~ak~ą l;orze.~ l, wa. p.olicyi wiejs~iej), c~y ~eż prawo. 1) ,!~bora(lh, 
zamlarow prZeClI'i Turcy!. I lllC, ze JUt. dZlS wJPlemc Jej me sposob 1 zaWalU do Dumy, okaZUje Sl.ę, Ir.e Jest oua DJeroo:nlWl} ero 

Bukowina, po zajęciu jej przez Austryę, przy- soj.usz z polalcami przeciw niemcom. zarówno ,\1 zastosowania IV Królestwie Polskiem. Zresztą, to 
łąc'Gona do Galic)'i, slala się jej częścia, skladową, ' w sejmiekrajow-ym, jako też i w parlamencie wcale nie ma.rtwi blurokrae,yi miejscowej: przy-, 
wskutek czego ~'a lządów gubernatorskich hr. : wiedellskim. 'Na podstawie ugody rumuni prz1- l stt}puje do pracy i układa projekt zupelBie no
Agenora Goluchomlldego (ojca), w kra.ju t')'m ~mali polakom w sejmie krajowym cztery mie;jsca l wej 111Stytu~yi. Polacy b~ą nazywali t&n prQjekt 
wZl?~cnil się żywiol polski StOjąc nierównie' poselskie, a w parlam<>ncie jedno z kury! większej II' rosyjskim, rosyauie-polskitn, jedno trik\) nie n
wyzeJ kultnralnJe od ludności miejscowej, polacy \ własności ziemskiej. lega nsjmuie-j.szej wą.tpliwości: projekt jest 4$ ui-
zaczęH tam brać górę, szyb]~o się rozkrzewili po l Po wprowadzeniu przecież ordJ'Ilacyi wyJJ.or- \ ezego. 
calym kraju j d-oszło nawet do tego, że każdy czej, opartej na glosowaniu powszeełmem, kUfre l Histol'y.a ta powtarza się i ob~mie, kiedy ]18. 

, tak chętny, ja1ci wzięly w niem -w:s:-:ystkie na.ro- " narehiczue rozklejają się. W8-zyscy ci, którzy'IU\-PISIYIA ULOTNE i dy, z wyjątkiem Prns, ten świetny ZjcL!,J i świet~ I leżeli do nich istotllie z l1lilo~Ci do kraju, wszys
r ne zapewnione już powodzenie pl'ZedBięwzięcia j ey uczciwi, którzy Sf±dzili, że Rzeczpospolita bę-

HENRYKA S:l:.NKiEWIC,ZA. i jest aktem uietylko pl'zemys!owo·handlowego, ale dzie istotnie równoznaczną~ z anarchią, pnekQ-
i politycznego znaczenia. Monarchiści, WOjlljąC na wszy się, że tak nie jest, pr:ze<:hodzą 90 obo
z Rzeczpospolitą, prze.powiadali zawsze glOS8fil I Z11 republikańskiego. 

nTyg. IlustrllwanyU w t(!mie 80 Kass.il~dry! że RzeCZ.!:H.lSpolit3.. ])rzyprowauzi kraj I O 00 ch.ollziło uc~cilVylU mona.rchistom? O 
pismSienkillwicza, dodaw8.nych bez· ! ~o l:~lUY l_~lP.alł~u:. ~ze, u,padme .l,l,a,u?el" ,prz.emys,l, l kraj'? \Yidzl.'!, t..eraz, ie RzeczlVtspolita zapewnia 
platnie ad lat paru, umieści): mię- ,l·t l· ', ... e e zGanb t lJ l me se 1l - l"'"' 
d;o;y iunami korespondencye o wy- ! 10 :nc wo, '~,~J "Zfi1s.,c",. J,; 1 ..• ,' l~ • e. y '. za , t lllU pomy~lltO;;ć, Wi~0 czegoi więcej potrzeba. Ta 
st~wia PIu-yskiBj W r. 1878 Były I wy<:stawa ni" SlOW1Ulll .le fal\.taoll ollpO\'llada na g(j,rstk3., ludzi, która dziś jeszcze trzyma się par-
cne dl'llkowl1ne swego czasu IV "Gii- i tO: ldam:>t.\,',or" , l: , , 'J ' ,', ",. " 1) i ll'!'cczpospo1itej l'izeci \vny<lh, skła.da się a~bo 
ztlcie PO\:;'lrieJ." Prz,.'ll!.'!z~m"J z U!ńh Oto] "e"""o po lta lU L.tul"a 1"llilI "Y ·IOJll l 
clekl\\'tsze ustępy, . ~~ "'UJ:',,' '. (I, 'l.,! ~ .ut .,<"U" -',. ,- Z 1'!lc:>i.ltów polit~C~l1yoh.,. kL.órYlll ,la, a, ta .OilOł):\ 

com, wytlzyma,a dlUp.'l, lOwnw S:Ub~Jl~\ \,oJnę ! ZaS~a1l1a wszy1'i~be obo.\H1';!\l na ;:;WlCC18 l caly 
O oodziaie 7 caly Payż, " wj'jątkL-'u kilkll domo,wą: ypad.łą, .yotJlti.)., ol:J'l'l:1Wl011.ł J'l'iHlCyę l kraj. albo z rll'YSLoll'aeyl kt6ra. llietac.hvdanir> 

ulic, zapIonął jeunem mortem świate!. N:t gnJ~t- Jl,~dnlO:5~a,1 POS~ttIVW.t ~.a.llO~l, a L~r:lbl/~ ,wr~ta- ! '\\ie~:zL Źtl Pan Bóg SLwOI'~~l Francyę wył:r"znie 
ellach pubUr,znych gorzala ilumiuaeya. gazowa; , 'Ile sUada uo,:ody. swe.l Vfacy,. ,/'Ie"u ltaJldlu, dla pl'~ed!Qieścht ~t..lhmnll,ill' albo ll,~koiliec 
IV oknach domów prywatnych bly,:;/,czfLly świece! ?wego yrzel~yslll l <lo;::konalyJ~, p~lęp::;l~lIy()h z "h;hl'Z cieii ladyvu lowi~ l';rhy W mętnej wo~ 
i latarnie chhlskie. Nietylko gfówne bulwary. ale .Jeszcz~ l ut\nf'rdzon:;ch 8tosnnknw z lUJ yrnl na.- dzie. Z l)ierw~zeml dwoma katpgoeynmi Rzeczpo-
i Iyszystkie }llaee pl'zepeIniune b:,!y tak lud~fll;, l'od!1.H1I. spolita nie potrzebuje się licz)!::. \V każI1Sill lla

:(6 trndno się bylo pr~ecisllą~. Tluwy wykl'zyki- l Wytitu:wa uowou:-:i, że Hze,';~po;;p(\lita, -to po- 'l'Odtl6 znajdują się ludzIe, mający politycznego 
waly wiwaty Ha. CZC~0 Francyi i rleozypos~olitŁ'j. i kó.:, iUlla Da~ fOn.l<1 lloilldu we Fmncyl prowa.dzi l bzika. Dla tlteeieJ kategoryi, dlf~ wichrzyci.eli, 
Na przedmicści[Lch i w śl'odl{u miasta śpiewau\l; jedyn.ie do wujell i zniszczeuia. Krótko mó\vią-c, l dla rzezim'dr.ków pomyc,znyeh istnieje kodeks 
Marsyliankę, czemu policya nie przeszkadzaŁa. , wystawa jest ostatniern, potęinem uderzeniem ko- l(arny i kratka sądowa. 
'Widno bylo na ulicach, jak w dzieli. Prawdopo- i pią, które . przcdw.uika wy;,;adzito raz na zawsze 
dobnie nigdy jeszcze Par'j'ż nie widzial tylu cu- I l; siodła,. Parlye, uwużann dot.ącl Ztl ko,userwa- W chwili wielkiej uroczy;:;tości narodowej 
dzoziemców; po bnlwantch roili się anglicy, hisz- I LyWllC, czują to doskOll3.1e . . Momtrchiaci prze;,;zka- niższe masy narodu francuskiego daty pl'zyklad 
pan!e, y~nke~j, turcy, ,Ę\'re?y, pO~lldniowi ali16ry: ! uzall wysta.wie, ile mogli; llzienniki zaś ich, nie Umial'kow.anhia, ia1k.iego ~je sPobdzlieb",atem się na-
kanw, Japonezyey. \lhdzwlem llldyan z rudyJ l mog,.c obet~Tlie zaprzeczyć faktom, szukają; przy- wet po UlC , a ja ne go nem yo y nawet. ame-
WSt;hodllich, murzynów, a Ila'U'et i ma.1aJ'ów. Nad l czepek. ch o Itl'J' nalnAt.lzui'~.lz~\Tcll. rykanów. Pamiętam, jak w An1f.l'yce gll1piec ja-

, 'S J kiJ '\'yla-~~yJrnąt raz lla. wyborach: <l-fura, for SekW~Jlą palo.JJO o~Il;ie benga:sI~ie, P~1Szcz,mo 1'a- ,I. Oto lij>. J\l~~ie tlocZY1,i się P~'Z(l~ Tll\Cll,de:-o, -
ce, fn.]erwel'ki. WSI'od tych SWlate! blałyc.h, eZ€ll'- J .la], zwykle Jlldz;le '.loczą SJę, guzIe )e!F cos Cle- HelU- (Niech żyje pieklo!) Inui z Jliezachwianą 
wonych, nlebioskich i r.ó!tych powiewały chori!:- ! kawegoj z togo Ylięc wycltouz::j:t:, jakis pn.n Cas amerykauską tolef/lncyą odpowiedzieli ll11l: cAli 
gwie wszystkich llarodulV', wysoko, pod niebem. ! sagnac. lnb inny jemu podoblly wisielec, bluzga right! en-ybody for his conntry!) (Banlzo dobrz.:el 

, Kaidy Jl.t swojej ojczyzny!) i z,luili go śmiesz-rozsypywaly siQ i gasIy zlo~e i ogniste wl1rko- I blotem ua .Il11ród fl'aneu:>ki. Wj.kl"zykniąc nH nie- , 
cze rac. Swięto by lo istotnie wielkie, uroc7'yste ~ porllQdkl, które~olernjf) Rzeczposp0lita. Ale to nością.. Cos podobnego miało i tu miejsce. 
i 11a1'odo\\'o. ! już jes~ ?ro;o bez3ihla. Bulwar SI.-Germain, l'ue St. Honor.e rue o-

Dla Francyi otwarcie wystawy, ten udzial ! Dziś, '\f obecnym stanie rzec.Zyt partye mo- ś,\" iecli}' sIVoicLl, okien. Dzienniki Illonarchiczn6 u-



.. -----
porządku dziennym posta,wiono sprawę samorządu l Jll'zemi.lllo\\'[llle przclI ur;~ędl.lik\·,,1' na osadr, mia- z J'. lHO:3 p,ul<jer kub:\t'lslii uzyskał w Ameryce 
ziemskiego i miejskiego w Królestwie Polskiem. l sLec.zhCl j t. p. j\ utol'owle projektu musieli się Póln ocnej lk,wlle ulgi celne, placąc okoJo 8:) kop. 
Nasza biurokracya pl'7.yznala., że niemo:i:liwem Jest JiCZj'0 z li:onicezllo~eią ulworzeJlia samorządu "IV lW centnarze metrycznym mniej, niżeli llukier in-
wpxowadzenie rosyjskich jJistytuCyj s(.anowych I.ych miejsllowościach, czego tei d.okonaJi z ta- nych krajów. Gdyby Kuba <10 Sta.nów Zjednoczo-
w Polsce, ·gdzie dość zl\ac:my procent średniej kiem samolll ]JowoUZrniell\ jak Hl1lo)'owie lll'ojektu nrcn zostala wcielona, ellkisr tell nie płaciłby 
i mniej.szej wfrumości jest w r~l(1J t'lydów i t. tł, :<c1lllorz'ldu z:iemskicgo. wogóie da, które wynosi IV Stanac,h Zjednoczo-
Trzeba byl0 usiąść do pra;c~ i '\\1YUly~Ji~ dla 11U- To, CO~llJy powj<~dzielj, wystfJxcziC c.1tyba, ałJY I nych Ameryki Pól110cIIej ulwIo 4 rb. :30 kop. na 
JakQw co~ nowego, wllli>uegQ pomysłu. 1 tak, pru- ię jll'Zel\ollac, :le oba l,l'ojekty S!~ czemś sztucz- I centnarze llletryczllJru, czyli około 42 rb. lH1 to-
jekt zamierza obdarzy,~ polaków zielllstwem wszech- nem, nie Jiczącelll się z poglądami ludności, kan- lIlie. Ponieważ dziś już stale wywóz cukru z Kuby 
stanowem i nawet du)bll.ą jednostką lIiCIIlSką. '1'0 'celaryjn6lD. Autorowie projektu zapoHllli.eli, że I obliczać mo:i;na nit 1200000 tOll rocznie, więc 
ostatfrie llie jest tak trudne, poniewaź drolwa Je- l samorząd Illiejslci isti1ieje w Polsce od XIII w., wlasei-ciele plantacyj na Kubie zyskaliby Dawcie
dnostka ziemska wI)l'awdzie pozbawiona. jlrawie J ziemski jeszcze dawniej, że oba sn.n:.orząd~' zosta- \ leniu Kuby do Stanów Zjedno czunych 50.4 mniej 
wszystJ<ich swoich glównych funkcyj i pozostają-IIY zre[oJ:lnowaue w r. 1789, ~~0 IJorllegly pl'ze- , o 84, (;tyli 4~ miliony ru, Przypuszczając tedy, 
?a . p.od opj~k.ą na?zelników powiatów, gmina,; ksztalconill na. początkn i w pierwszej ćwierci i że bezustanne rozrlichy doprowa.dza, do aneksyi 
lst~Je w. Krolestw~e Polakiem ,i ntw.ol'zoua ~o- l XIX wieku, d?p6l<.i nie ~o8taly Zll!e~io?e w S!Ód-l' Kub! przeli S!tlllY Zje~lloczolle, wła, lciele pla.n .. 
stala za dawnych f/obrycil I'Za80·\oI' \Vlelopolslue- I mym lat dzieSIątku. Krolestwo Polslue poslada tacYJ, pr:leWaZllle llllliarderzy lub Ll0ilt y, wywo
go: U~tuwa stwarza dwie llowe jeulloJoltki ziem- ! zatem swe wlasne \)lbrzYlllie doświa.dczenie pra- j lllją bozusti:lllIlie ruchy powstańcze; chwilową stra
skIe; zlel'IlSl.wo powiawwe i gllhel'l1ialul!. j wudnwcze w zakresie ustaw.odawstwa miejscowe- l tę howiem z nieporządków wynikłą, polcryJyby 

Pr~yoom u8taw~ )\ yr3żme zastrzega, ie kom- ! g~, i z .tego d.oowiadczenia obowiązlI.ni byli sko- sow1cie późniejsze zyski na cle. . 
pe~llHJ zt,ruS/iw l)oole.gają tylko spn.wy. dQty- I rzysta.6 a'l.l'torowle pl'oj.ektów. Naleiy żywić na- I Zup elB:i e odmienny interes oczywiście nlaj:ł 
c~ące pot,l~eb mjej8(l~wych, bJ1l3jm.ni~j zas ruul~- Jziejt}, że naprawi to polski sejm krajowy.' ,w któ- Iln'(}~UCenCi cu~l'u w Sta~lach Zjednoczony~h ~me-
cye . natury pohl.ycznej. Co Zl'07Ulllleh autoroww rego zakres korupetellt:yi powinno wchodzlC ulcla- rykI Polnocnej, dla ktorych przylączeme h.uby 
proJ~lnu pod tylll ostatnim w~'rnz(jm - io ieh ta- lianie 11staw Jr;iejsldch i ziemskich. Czasy fabry- oznaczaloby zwiększenie konkurencyi i obni%ellie 
JemIl~ca: Oc.zJwiśc.ie ni-e l'ozl1lwej:~ Ollj, że rzą- kowania przez biurokraCYę dla Królestwa PolskhJ- ceDy cukru. 
dzeIil~ . J polltyka-.lo, V13wie ;:;ynonimy i że dzia- ; go r6żnych ill::tytucyi bez żadnej wartości powinny 010 wpływa bardzo znacznie na cenę, bo 
la.lnost; .zlem.sMa, c.llDt.:by byla lliIJha.niY..lI:'J ogran i - l ]'3Z jll:% pJ'7.rj:it; W dziedzinę tradycyi". Stuny ZjednoGzone, przy ogólnej konsumcyi 23/ 4 
ez 1:tlJ..'l , Jcst Jeonak uolitycZll<~. i l miliona lOn cukru, same produkują. tylko 1000000 

Z ills~lu.~eyj. ~atal'z;ylly II plojeltt z;alJo%yczyl l ----- ton, ~a}c! iż ].nus~ą i~portowa6 13/4 mili.{)Ilu, ton, 
par~gra[, za.Ol'<\llJ?J~CJ' os.ob?Ill, Wybl::JlI)lll do ~a- l Powstanie na Kubie, jak9 typ I oczyw;~cJe glowIlle z Kuby. Prod~ceJ;tcl w ?ta~ 
m012ądu, otlm<HYJa~ . pl';t,~Jęt,Ht 1l.1'i' .... ~ow, ,Da kt.orc 1 i nach ZJedll~C!zonych są tedy lJr~eClWn~ aneKsyl 
zostały J~ow()la.ne. Z~twleł'GZe:f!Je w rom'pw przez '\ włłjen przyszłości. l Kuby, a WięC l" uc1J a"l'f Kom tamtejszym 1 zwalc",u-
administl'acyę nie jest wyłlla.galle. (:zy bęll7.ie 11- i ją je. 
trzywane prawo, llpOll'aż-łlilljc1ee naezelfJlka Jlowia- l \ \Y~zelkill1 ruchawkom przeciwll~. jest trzecia 
t~ do zamknif:cia w(ljta gllljJI~ JtH. LYd~.je.il \V '<'lresz- I ~a Kubie od pewnego czasu wre powstalJie, ' grupa . .interes~Llltó1V: wlaściciele pl3J.ltacyj tytU11lU 
Cle bez ~ąl}U i ~kdUWLt Za plzewjnienie slu%bo- ! które. llopl'owndzilo tam do ohjęcia tymczasowych; na Kubie, już prawie wytącznie ameryl,anie. CtD 
we, pr{ljpk~ nic (l Lf'fll n',f' llIlwi. (iubelnaioJ'O\\'le! rz:tdów przez Sta.ny ZJeunoczone. tu mniejszą odgrywa rolę, bo produkcya tjtlllliu 
-W:0gute. OdStulięd ~ Uli \I plJ l\'li 1la bieg spraw ; .Niewtajenmj(:zeni w stosunki amerykaJlskie kubal\sldf'go, hawal18ldego, jako najlepszego, idzie 
zlemsJu.ch, lec:,: u oni l' llild JlinlaJ lWŚri.l zie:miL,r ~ Jlrzypuszcz3j~, że to 110we 110wstallie ]ullności na caly świat. Al e skutkiem jiowstania P 1.i1 11 I acye 
b~dzie yowiel'i:ony :-pe0yaIJlclUu Ufllp.r1o\ri "du 1:ipraw i miojS\:Dwej, któn, i za c,zasów hiszpańskich bez- bardzo cierpią, wjęc wlaściciele ]llantacyj _ UUill 
zJe~lskjch, «]>oilll'g.iemu ghhnmtl.ll ,n~ll;zeh)'dcoV'j '! l1l:itHDnie orguui;:owal:n. 1'1lcha,rki. wszelkim rur;}lawkolll Sl~ przeciwIli. 
kra.lu), Biorąc {)(Id uwagę. niewieJJlie 1 el) torylllU l'il1ctJczuie jest to walka, będąca tYllem wo- Te trzy gl'l1py inLercsantów amerykańskich 
Kroles~wll Polskiego, do~odn(}&l k()IUUnika~yj; nie i jcn pl'zYl":tlU::lci, prOWHlhą jf[ ze sobą; IW. tery to- faktycznie dery duj u.: o losach powstaniu. na Kubie. 
t,ru~no Z1'ot:Uluio6, 2r projekt utn:yullljo w C~tlo~ci J JUlii lcuhaiv3kicJl\-kap1tetlbci ameQkaJiscy. Prawt1,l, ~o jest jeszulIe interes polityczny. 
UOZOl' •• adminłsttacyi na.d dziaI-ail1o~j,}~ ZiO~I.s1 w :J I~Ż podc:tas woj ny amf.l'ykańsko - })jszpań- llepubHk:lJlie,. którz! Si~ oLeenie. II .s~eru rz{\d~l, 
z ~l"'.I,JZ~;\~l()U1 geueral-g11bel'llotorOWJ tllnkl'Y] gll- l, Rkirj, et jCi!zcze ~)urd:~iej po . .i.6j llko.ńc~cni~, ~Pl- l ~ R~oseve!t l~h gl~WJ~YIl1 p~z~~staWJC.leJem'r me 
be111atOt o l\. I Lali;:;~i alU eryka ,,:le y ?f,kupll1 za tume lJ1Clllltdze ) zyczą. sobIe, cl by teraz llastąplla anel\sya Kuby, 

Co B)ę Lyc~) SltUIO('l\.t1(\u r.uieji>kifgo, 1.0 JlHiWL ł Z([eWFflOIY,WO lI'(lw0ZRS 11Tzez 11Gwstanie i wojnę: bo przy nybolltch. , deII!01crato~. przybr10by no:re 

Ilst,~wa ~l1eJ8ki1. nie llloże. b y<5 "proW~dZOJlą w ! jJlllntd.cy? trzcilłY ,ellho,~e.i,. tuk,. iż, ob~cnie %. I h.asI?: Ztll:Ut. ,~ollt!kl p,~~boJOw, kto~·~ pOd,~~e: 
K!~~eSLwlel}oł~.t,UJ..t. rot:łl]~JtJch wz~lędow .. Otz~~ \ p.]lll.l.tacJJ .r~b;~'Q.\\'Y('.u lla. ].'-Ul:lC i':llflJclllJe SIr: IV rę- , SlO1l9~Y. ~lb~~l\L~O le~~blJh.aDoDl, ~lcto}by ~ue 
WI&llU, ° U.s.unl~lU od udzmłl1 w mm iydow me ' ku blp,tnh'lto\\" amel'yJ,all~ti.lch. \ ,?0-P111ar"jzowo.t L·ąd \\o?ec mas. P . .uoose elt tedy 
mogl-o·. by~ mowy w .1craJ.u, g~ie ż,ydzi od lat \ ~)rou~kcya cuki u .. ~la. K~l~le osiągnęla pun~i.t l Jest ~/~:vcn}m l~to~ocłe. "d,! _" 

przesZło :)0 Sf~ zupelme up-l'l\Wmon-yllli obJ wate. t kulllllllacYJuy w r. H{(.J J 10';(Hą 846000 ton; po- i "\, l'.'.'lzuym l aZle. }?O'btUme. ~a h.uble .J~st t y
lam i. I ~ni.ej spadła na 600 000 ton, a podczas powsta- : pową WOJILą przysz~os.Cl. Da.wmeJ w wOJlne sta-

.Przy ukJ.a.danill projektu sa.morzadu trzeb,l. ~ Ilia-na 400000 ton. \V 1'. 190:; amerykanie już ! wul~ pn~c~wko .sobIe illte~e:;~ dynastyczD.e; w przy-
się by10 lillzyci z potr1.:€4mrni mnóetwa· ł.dawnych l ją pod.nie~li l\a :HG2000 lUli. i ~Z.xOSCI. ml€]S0e Jch zastąpi~ llltel'esa-mJllarderow 
miast>. W KI"ó1es~wle jest lcllkaset miejseowosci, f Po ukolleleniu wojny Ameryki z Jfiszpanią ! l trustowo 
które ilaWllieJ bJly miastami, ale 'póin.iej zostaly , w traktacie pomit~.dzy Allleryl,;~ PóloOCJlll: a Kubą 

•• ! a Ci w 

mJ:śJ.nie podsuwaly na myśl lnu.t)wi, nity te wy
razaJąc obawę, wyhijanie szyb w cielUllycll O~CJL 
Jedn,akże alli jedna s~y.ba nie zostala wyhita. 
Nie d1)puszc~0110 si'ę ia,dJlE'go gwaHu. rJ.'lomy &mis
ly się, pa~tzl{c VI Cie:uUlfr okna palaców i na tem. 
się SkOllczyJO. Dowód to pewooj dojrzalośel j t:\k
~U! tembardziej zasln.gując.e.go na uznanie, ie u
mIano go za.ehowst\ w chwilach unie:::ie.n-ia, 

Uu do. limie, o rzec:ty POSP{)11 l.ej francuskiej, 
a, zwłaszcza o demokl'acyi francuskiej dwto mial ... . , 

~~_~~'~_~~~-"~!c'i:: .. ~tp~~~~OJ&~"""~Ne=:"~'\~!!i!!!+!~~·,~" ... ~,~~ą~1~"""~_~. i!I!!!!!III!!:!~~.~""'~""""'~/!!!~. +~.~3'1!"f~~~~~ł!! 

Jnne narody ch..walHy się pO~ly"huDi, mająey- I "Ach,. ci b~~dni .lliemcy! niemu. ~?~? to ba.rdzo na-
mi nu. cela polepszenie życla.--meJ?cy pOl?yslamJJ I tnraJme, ~oz .om mogą przyslac?' . 
mającymi 113: relu ~mien~ i zabijume ludu hUl·to- Jakoz 1-ezy IV tern prawda. SpartaIlle w da.
wnie. Tak bylo istotnie-Krupp przedstClwial nie- I wnyeh cZ3sil.ch, wytworzywszy żoldaclo obóz w Gre
miecki przemy.,! - obrazy bitew, rzezi, portrety I O'yi, w niczem nie przyczynili s:ę do jej cywili-
110ltków iBismarków nielllieck:t sztukę. YUllkesi ' zacyi. "Kto sieje wiatr, ;~biera burzę", mówi przy
powiedzieli iw Zl. to: tgoddam!>' Dość bylo czy- słowie. 
tai ówczesne alTlerylcańskie dzienniki. ,Nie boimy' Naród, który zmienia się w żol.uiel'zy, tem sa
się was i glOŚllO pogardzam] 'farni' - oto c.o im mem bezświadomie ruoie, ale na mocy konieczno
pisano. Na teraźniejszej wystawie paryskiej mem- ści' dziejowej, zasadą i glówll)"t potrzebą; bytu swe-
cy "blgs.zczą S1\ oJ'ą 1l1··")')PI'nośch,H. Dziwlle to 1'0- . b' , t b" lo' ' • J I. _ , g.o rO l wOJn~, za ,em roz OJ, f.uplei l pozogę. 

b-i wrażenie. i Gdzież miejsce wobec tego na slodkie owoce cy-
W wie-lki('IJ1 8więde narodów jeclen tylko nie ~ ~mł\acyi? .Min:ister; kt?ry. popchnąwszy wsz-yst,kie 

bierze udzia.łu; n.\'. polu Ma.rsowem lJ'owiewają cho- i SIl y, .w~zrstkl~ fale ,~-y:cla narodowego Vi' stro~ę 
rągwie wszelkie, Vrócz niemieckiej; wszyscy się i nzbroJen .1 ,:'o]ny, mOWl o pokOJU, albo klamle, 
cieszą, weselą, mówią Q cywilizacji, postępie, bru- l albo ludZI SIę· . 

terstwie, o blogosla;wionej epoce pokoju, która ma l Gdy jeden naród uzbroi się od stóp do glów, 
kiedyś nadejść, jedni tylko ni&mcy wylą.ezeni, z po- I muszą uzbroić się inne, a wtedy ni:c latwiej~zego, 
czuciem odosobniellia w duszy, ze szczytów swo- , jak o bijatykę między obozami. Na bramie, pro
idh skal nadreńskich spoglądają chmurno i po- l!. wadzącej w kraj żołnierzy, slusznym jest napis: 
sępnie na caJą uroczysto~6, i wstyd im i glliew . "Tu robią wojnę". 
!cłt ltierze ~arazem. Kolby u .ic~ ll?g, bagnety n.ad I Muzy na widok takich bram i napisów za

l ~ch g~~W~..ln:--t3k p~edsta.wla]ą, SIę ludo~? ktore l l(J:yw.aj~ glowy i cofają się przerażone. 1\br8 zbyt 
! ze ZdZIW-lenlem pytn.Jil;, ~zy ~e gIoźne, ZblO}ne ma- ! wielkim jest gburem dla tych bi1tlych panien. Sta
I sy są narodem, czy obozem? l ra to prawda, ale sprawdzona i sprawdzająca się 

. lIIówią., że przyszla, najbliższa wystawa bQ- I li'rancuzi tryumfują. Tryumfują po cicllll, bo zawsz~. Niemcy n.a św.ięto po.koj~ do ~iladelfii 
d~le w .B~rJjnie. ~l'a~lcuzi j~ż ~aprz6d dworuj~ so- l się llierncó;v boją, a.le w. dlls,za~h jal?e kOlltenci! li r?SI~l ~Crup'pa, [l. gdr lm pO'~le~Zlano,. ~e na ..,.ta
~]e z ~leJ\ wspoounaJąc o zabJe, ltt6ra na WIdok, I Wystawa) pomJWO n.lOrHCOW, S~V1etn3. 1 udana, do~ ; In~ r. ... ~uzy 1Il8~a ~lJeJscaJ. lla S.'Vl.ęto pokoJu, do Pa-

bym powiedzif3~. Daleko jes~cze jednej i drugi-ej 
do amerrkańskiej. Tu jeszcze o tvch rzeczach de
~larmljfl, . tam niemi żyją. Tu demc{)kracya więct\j 
Jeszcze .'!Jedzi w glowacll, tam w obyczajach. Tam 
obywatele i r:c-fltl to prawie wszystko jedno; tu jest 
e~ntralizacya, tam decentraIizacya w najrozei~g
j~1szem zll~czel1iu, tu istnieje biurokl'acya, urzęd- , 
meJ starSi i mlodsi, tam uiema biurokracyj, nie- I 
ma. urzędILików sktl'szych i mlooszyeh niema hie
rarchii. Powiem nawet wip.cei· być mdże że urzą
dzenia decBntraJizaolin:e~m~ykańskie,' wpr(}wa
dzone nagle do Francyi, wywola7yby pewie.n za
męt. 

* 

ze koma kUJ'a wyciuO'nela. także noCf(' i nytaJ'a wiodła że lam adzie chodzi nie o ,roj'nf' ale o i ryza me posfah lll~, bo me mIelI co poslac. .. . 4.' 4.10 Ol b ... , 1:~, ' , o ". 
Jak l co memey mogli! wystawić? Byla przeciei Rprawy cywilizacyi polwjowej, tam o niemcach nie l 
wys.tawa w Filadelfii; cóż wi~c na uht ]WsIali? warto Wi>llOmina15. DzieJluilci też tutejsze nie wspo
Oto geniusz narodu niemieckiego streścil się mlnają nawet () nich, Jlie wyrzu()a.i~1 im nic, nie 
w .Kruppie i pośród dziel pokoju, przemysIu, na- l skarżą się na nich o to, ie nie chcieli wziąć H
ukI i sztuki, fignrowal w postaci dziel Kruppa., J dzialu, poprostn zapoznają jch, a gdy mówisz pry
gramw5w, lawet, iglicówek. I watnie z traucuzem l rusza ramionami i odpowiada~ 
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pomnienie" 
W dniu 17-go b. m. zmarl majster fahryki braci Hiffel' 

Ś. t p. 

HENRYK NEUMA • 
W zmarlym tracimy nie tylko ~acnego czXowieka, lecz i nieodżalowall&go współ

dze, wrzasK i zamęt paJluje nieopisany. 
Nagle kilkunastu ludzi biAunie do stacyi sa" 

~ moc.hodów, chwyta blaszanki~~ banzyną, polewa 
I plynem zwaliska k!lkunastu budek i podpala. Ze

, I wsząd buchają snopy płomieni. Dla podsyeen'ia' 

I pożaru, tlnm l'zuea. w ogień krzesIa, lawki, od· 

'

lamki bary er. Jeun.a za drug~ zajmują się budki. 
Niebawem pożar dosięga jedynej k«cpy drzew na 

l placu wyścigowym, niszcząc ją zupelnie. Plomie-

praoownika i towarzysza. 
Cześć Jego p!3mięci! I 

nie obejmują następnie centralny pawilon tota!; 

Wspo'lpracownl"cy zatora i sięgają już trybun, gdy zjawia się pi' 
wsza sikawka parowa. 

B • H flt.. I Ma się rozumiee. że ni&1Ila już mowy o dal-

i 
__ .14.7.1 ______ m __ m_______ fabryki -CI i Te... I szych gonitwach. Część publiczności u~ieka w po-

lIlIJ ' plochu, rozwydrzeni zaś podpalaoze tańczą z gIo-

Wiadomości zamiejsco\'/e. 
Śród publiczności wszczęła się wrzawa, wzra- lvni'llmi w rękach. Pożar obejmUje przestrzeń ca~ 

stająca w miarę postępu wyścigu, gdy zaś sę- raz większą. Plonie 210 budek i glówny pa:wi
dziowie ogłosili wynik, tłum polamał baryery, lon totalizatora, z którego, na S7iczęście, Ul'zęrlni

l rzucił się na tor, do wagi i do pawilonów totali- II ey zdołali unieść ~tówkę w sumie ~50,OOO fran-
WJuzdanie graGsJ. Jak wiadomo, wyścigi l zatora, wrzesz.cząc: ków. Przy wejściu aa tor, tłum przybiera po-

kOItne nie są czem innem, jak popieraniem ha.- I - Oddajcie pieniądze! złodzieje! zlodzit),i,e! . stawę gl'oźną, domagając się zwrotu pieniędzy za 
zardu w totalizatorze, spekulacyą na najuiższych ! Znajdujący się na placu wyścigowym ni eli- bilety wejścia. 
insty nktach ludności. Najlepszym tego dowodem l czny oddział policyi nie mógł powstrzymać roz- Ze wsz)'stkieh stron Paryża ściągają tym
ohyd ny sl{andal, jaki się zdarzyl w Paryżu w u- juszonych graczów. Krzesła, odłamki krat i ba I czasem oddzialy pollcJi i straiy ogniowej. W ko
bieglą niedzielę. ryer li:lciały na wszystkie strony. Niebawem tor I szarach zaalarmowano wojsko. O godzinie 6·ej 

Do startu w wyścigu Handicap stanęło 10 l był zupeJnie zasypany niemi. wieczorem kordon żoblierzy z pulków pieehoty 
koni. Zastępca startera, Bishop, podniósl W8tęg~ l Przybywa rezerwowy oddział policyi, al~ i I zamyka d-ostęp z lasku Bułońskiego na tor wy
w chwili tak nlewlaściwej, że tylko 5 koni ru- lon, jak również 25-iu konnych gwardzistów, są: ścigowy, polieya areszt.uje manifestantów, kilka 
szyl0 z miejsca, 5 zaś, a w tej liczbie faworyci l bezsilni wobec tłumu, liczącego 20000 osób. Tlum ,I zaś sikawek parowych gasi pożar. 
«Storm) i <Saint~Leonard" nie ruszyło się wcale. bije i przewraca policyantów, odbiera im areszto- O godz. 7-ej wieczorem pożal opanowano. 
Powstało zamieszanie, żokeje bowiem sądzili, że wanych, ciśnie się do budek totalizatora po zwrot Straty w zabudowaniach wyśeigowych, krze-
st art uznany będzie za nieprawidlowy, gdy zaś sta.wek. Niektórzy kasyerzy usilują zwracać pie- l slach, ła.wkach i baryeraah zni:szezonych wynoszą 
oprzytomnieli, wsp61zawodnicy ich byli już dale~ niądze za bilety, budki jednak ulegają z trza- 290,000, zrnbowano 60,000 fr.anków. 
ko. Wobec tego dwaj żake je, dosiadający (Stor~ skiem pod nacisldem ciżby, walą się na ziemię, 
ma' i <Pois Rouga" nie widząc już szansy wy- setki rąk sięrrują po rozsypane śród zwalisk mo-
grania, zawrócili z toru. nety srebrne i złote. Powstaj~ walki zwierzęce. - MI .== p 

M. 

rur. m~u. l~~munt Gole I ULICA PRZł::JAZO Nt 12. Ił I AA) Nauczycielki, ~~nJ, freblówki p~trzebna mIoda oMba do szyela i po--I różn~j narooowoll\.li, gosl>Qdynie. mocy W gospodarBtwie. Ulica. Cegiel-
[gZYltuJlłca Id lat 14 w tenl . pisarze prewentowi. znAidl\ pOSAdy. Biu- niana nr. 36 m. 6, 2357~2-1 

pracownI.. hafło'w 1156 ~ li _ro:.-..;;."P_r--"a'-c_a. .. _.-::..P--"io-'-tr_k-'-ow-'--8k_a..,.;;1;.::;;1.:..9.,.....:..2_~2::.:6'--'-G....c:;,-2 . 

I 
IQ c potrzebne mleSI!lcanla. po 2, 3, 4 pokOje 

ul. Zachodnia Nr. 34 .. •. 1'- A) Lekcye muzyki nt' wl!;~ym forte- I i kuchnia z wygadruni. Kantor ~p,()-, znaczema Ole ~ny ę. pluła udzielam. Składowa 13 ID. 5. moc". Prze'"'~d U. 2358-3-1 
Chorab. ekó .. ne i weneryczne. D Ci ' ,-
Przyjmuje od g. 8-11 i od 6-8 wiecz. MAlURiiIEWICZO li1EJ .... ~329-:-6-'2csP I potrzebne staniCZRyki l uezeruce. Piotr-

dla pań od g. 5-6. 1475.JO.1 fi' n ." ~ I Bez szczotek! l·'cotel'kll ogólnie znana I kowska 121 MAtaszewska. 2385·3.1 
~ oUoa Przejazd Pi 12, •. 14, ,~l Kotowskiego. polysk lustrzany za po~ l ' 

1 •• 1 .'TA N D ETA .lf •• ' ~ w pGdwórzu., 'IV ollcJllle, n p!~łro. !'!.... tarciem suknem. Dostać można w skle- Ogrodnik, rządca I gaj~wy otrzym~ją 
ple kwiatów s~tueznyeh p. Aleks!lndry dobre pOBady. Kanior U!kcmen{iacJlllY 

N'e t k ć t . przyjmuje Wl!zeIJQ91obotywzl1kre! "l Woelf]e, Piotr:'owska 1%, orllz u p, Wan- ; Piotrkowska 9"4. 2321-3-3 
i war o upowa go iWO] ft hnflu wchodzące, wYkonywa tako- '!5 dy Dietrych-Wólczańska 112 fI!', 8, l ObiM,y prywat.ne, dobre i smaezne. :M., = gal'deraby damskaej. = I wo starannie na czas o;mr.ezoDY, ~ 22ti9-6-5 " Sehenker, Piotrkowska .8:7. 2:>47-33 

Polecam'j meouyn koaiyumów spacero- \ po moiliwie nizkieh cenach. \ Ch" d ki k t. ~ Do. ~ ~oplec z WU . t.8owem wy sz a.co· pk' hl d j' 
wych, okryc, futer 1amskle.h Dl'abikow- ~ 1'zyjmuje się u{}zeniee. Wi'J niem poszukuje praktyki u felczera.! . o Ole ume owane ZaT&Z o wyna ęelł~ .. 
skiego, Piotrkowska oM Uja. Roboty Wf- (, ~~ i Ul. Milsza nr. 25, Gol-ański. 2338~2-2 I Zielona. lł 12. 2327-lł-3Spc 
konywa z wl:l>Snych i powierzonych ma~ ~ ULICA PRZEJAZD In '2. ~~ I P t b zdD 
terya.łów, stosując się ściśle do mody. \ , I Człowiek w sUe wieku poszukUje miej- '\ o rzs na lna ~. N,awrot nr. 35 

- C t, ł [' MS pisarza lub uądey do.mu. Oferty Dl. 42. 2Sł&-S-3 
- eny przys ępne- 1470'6'1 , Zakład Leczniczy Ad I R ." li C" "359 ' 

J W m n. ~ ozwOJU ~ " ~ -3 .. 1 l' potrzebna pAnna do 1fl'&W~J'!~y-

B h lt k · "~' , f1',. 1 I , Dnia 16 b. m. znaleziono portm<lnatkę,·, cia bicllzny. Wldzew~ką 150, w 8kle- ' ue a er a f~ Yllrurgwli~ c allllD a ' z"wlerająclł 1 rb. Z kl>plejkaml, przl plo, 2316-3-3, 
j , wyjscłu na. ulicę Widzewskl\. Odobrac! potrzabny cWadnik krawklek:i. Rżgow-, 

chrześclauka z patentem, .• .. li mOŻna w Administracyl .Ro~woiuw zs ska nr. 64. 2331-3-3 
panna, która ukończyla gimnazyum i kursa ~ Ł6!dzl, ul. Południowa f9. ud d le . m 2359 3 2 
handlowe W go Mallt1nbsnda z ladnvm ( p 1.. • • d..ri. • ól "., owo n nIe . . ",- - polski wzamtan kOiiwlł~j niemiec-' 

- ". j oi>l0Je pOJe .1u.CZO 1 wsp ne. ....a· Furgon plekl\.fski do sprzed!l!lia. Piotr- Idej'. Lulzv 58. 234:2-3Śe-2 
równym charakterem pisma, pos:mku]e , l ' i ~ ",' '" l"~ k' 121 t ó' k' !.. 
jakieJkolwiek posady w interesle bandlo- ~ ~a.: enne n.rzym""u!o w;az &> 0UZ'J- OWS,KIl" s r z ws aza. 2300 3.3 pracownIA sztuezllyeh zębów Bolesiawa 
wym lub przemysłowym. POW!1ine roftl- mam 2-5 rb. dZ1enme. Porad, KUpIł,! konin bez wad n1edrogu, takie J\łSlczakiewiez , Piotrkowska 9·1, m.2. 
rency~. Łaskawe oterty 8ub. W, S., Skla- .. amłralato1'Vum kop. 50. Lelts.:rz& rólsiJrkę uŻjwan~. dobrą· Mąkowskl, 2280-12'-4'1 
d Cli" 1~ 143'" 3 3 -'" i:I!\ SkładowA 1~. . 23~-2-1cs S owa nr. ,Gil m. ,. ' u~ -. orclynujlłey: Chirllfg wP. In da.. :.;ezanęta, ozystej raB}, z gór SW. Ber-

"U&Git J ginek.olodzy: llsa... KUPię używany fortepian lub pianino' narda. do sprzedania w fillwarkn łlli-

Lekcye Tańców! 
d10 początkujących Odbywają elę w po
niedzlalki, środy t piątki; przyłączyć się 
można jeszcze w ciągu bież. miesiąca. 
Przyjmuję także kółka prywatne. 

A. Lipiński 
Cegielni8n~ nr. 56. U74-2-1 

KRAWIEC ĘSKI 

I. Baranowski 
przyjmuje wszelkIe obstałunkl tak z wIa
snych jsk i powierzonych Ill6terYllłów. 
po możliwie nizkich cenaeh. filcR Wi
cjz8w8ka. nr 198. 1472-3-1 

pu Ja.lUki, Kawf.. • w d{)brym stanie, Oferty W Ad/llln. I skule POq ŁodzilI!. 2317-S-3 
II "RoZ'iVojU

U 
pod .Tltnio~. 2325-3-3 U CZenłCl\ do OZima lIl3szynoweg.o~-

Drobne ogłoszania. 
M eszynę Smgera plerśeiew~, prawie ł trzebna. Będcte wk t.6tce platna. rn. 

nowl\ W.nio sprzedam. Przejazd 51 Dluga 103 mieszkanil\ 4, 2367-4se1 
ID 28, . 2361-1 l Z powodu wyjazdu do nabycia pórty6rys M . .!:zenstwo bezdi:letne z dobrem i ŚWia-\ lł\mbrekiny, rondle OMU: platery. Piw-

A A A A) Biuro ROŚCJsz6wskiaj. dectwami pOSZUkuje Sloiby za ku- kowska 1.11) m 16. 2334-32 
• • • • Piutrkowska 90, poleca: ch:trkę l lokaja. Witulomość Plotrkow- Z 'n l t ..... · J' f J ! 

lk ~.. ska 46, u Krawt'lzyka. 2il50-3-2 agI 1\ pailzpoi' na .... I~oze a liS a· 
nauczycie i wysoko wykszt .... cone posia- ka, wydany II! gmIny Utra,ty. 2333'3'2 
dające gruntownie obce języki, muzykę, M l'lszyny 2 pi.mjelentowe, rod,) używa,.. 
freblówki, bony cudzozIemki. 2301).10 4, ne, SprZeltam po 23 rb. Ul.ea Zlotlt. Zaginął pASzport nr:. imię Antoniego Bla-

nr, 3-52. 2215-302 S:.Iczyka, wYdJmy przez wójta. gm. Pod-

A A A ) N-·u"zyclelka Izr"elltka onr • demblce, powiatu ł-c.zvekiego, ""h. Kali-'" " ", ",- . M oto.r gazowy, system szyberkowy, utto ., , ,,~ 
" • • ksztl\lconll. pOsil1dajl\e:I. gruu· l D~~, o sJJe :; koni, :r.nakoooicie cho- sklej. 2323-3-2 

i towule język polsk~ flancuski, niemiecki l dzll,cy, sprzedaill. WJf\domooo w AdJnlni- ' Zllgllll\l paszport na lmil;! Jilzefa. Ow-
teoretycznie i praktycznie, pOSZUkuje I' stracyi ~RozwoJuu. , 1949 5-5 '\ ~ika, wydany z gminy G\lszczanów. 

ł kondycyi lub lekcyI. może być na wJjazd.. 2362-3-1 
BlłU'O !tośolszewskiej, Piotrlrow~ka 90. N iedrogo robię su.kaie, bluzki. Przejl\zd Zagln~la dnia 18 października d~źa my~ 

P f J P
ilI ł 2366-2-1 48 m· 11. lI-gle pIętro. 1611-r.-42 śliwska suka, maśoi b' li1, łaty żółte. 

ra 81Ur II 'IJr' . , Niemiecka. konwersaeyl\ Do kompletu Łaskawy znlllazc raczy odprowadzić za 
" • !iM II A A A DWle famcuzkł wy"oko. wy: praktycznej 1 tooretycznej nauki ję- nagrodą na ul. Piotrkowską 111, do Ko-

•. . ' • " ". ksztalcona .z mozyk~ l JęZJ. zyka niemieckiego ID<lgą się przyłączyć mtsarza. 2362-1 
udZIela lekcp gry skrzypcowej. kłem. n1emJeckilll l dwJe bony franc~ 2-3 oBoby Cena 3 rb miesięcznIe Wi. '" . I ś\yiez\l przybyłe, polMa biuro ,.ArIet • I dzoVl'ska 104 Zalewska, 2307-3wcs2 .. ~rednla 21 m. 13. 1311-3-3 Pwtrk(}wska.. 92· 2322-'3-3 --'-----!.'----'-----~-:::; oso II inteligentna w średnim wieku II L A A A) Gimnazistka z francuskim i mu pOSZUkuje zajftcia do Z&flIl!l,du domem 
__ . z,k" otrzyma dobrą posadę· lub do zlt.Jęcis się dzlećm1. Wiadomość 

~ 
Biuro "ArIet-, Piotrkowska 92. 2318-3-3 ullc'l. Przejazd nr. 32 m. 3 2:166-353 

Przyjlłuja illOrabłaaia POiCZDCk. I A)A) Kantor "pomoc~, Przej~.zd:: 4, l Obiady prywatne, calo-dzienne uil'zy
IIlbłajawaka 59 III. 5B, 2 pi,tr.. I poleca z dobreml świadectw mi I mt\nie z mlaszkl!.Ulem lub bez n osoby 

wszalk!l, służbę domow~. Przy kaDtorze l sam {,.tnej. w kaiuym Ilzas.ie; cisza I spo· 
-II ji prowadzi sIę dzlaJ: najmu ru!eszkań i J kój znp()wnlony. Karol!! nr. 7 m· S. oll-

II lU1-d łI sklepów. 2256-6,-6 l cyna, od 10 cli do 2-ej. 23;:; -2-1 

Zaginęła 3 letnia dziewczynka na Imię 
Helena. wlosy jl\suo blond, ubr na. 'IV 

sukienkę jasllo różowĄ. Ll!osks.wy ima"" 
llu:cl\ l'~c.zy odprowadzlć do rodzłeó'W na 

In1 Glównl\ nr. 27 m. 11). 23M-l 

I 100 rub. i wlęoej dam za wyrobienie 
I posady konduktora Da kolei łub 

ież kQntf~lera Vi trl\lDwajach. magazy
nle.rl\; dysin'ooYII z3chowana. Oterty s:ld'a. 
dac proszę w Admin!stracyi ROi'woju" 
wA• K. posada". ~3-t 
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lódzkie Bimio 
KONSTRUKCYJNO-TECHNICZNE 

SCHOENEICH i PALASZEWSKI, inŻinierowie 
Biuro i fa.bryKa ul. Pańska 41>/48. 

PmG;il\iant,~ r~ó, ZII&w-~atDlawJcA: 

! Dr. ~~~CKI Dr. tuclI~WR~~łruw 
l ul. AndrzeJa 7. ! Choroby u.llórne, weneryczne i l 

moczopłciowe. , 
Od 8-10 rano, 5-8 po pol .• w niedziele I 
i święta 9-12 rano. U63-6-3 ł 

Choroby kobieoe i Aku.zery. 
Piotrkowska 121 

Przyjmuje do 11 rano j od 3-6 pO}lQL 
. 502--r--7S 

Stropy sy.st. Vi'sintiniego (gotowe na skIadzie), I>lllfera, Viktoria i inne. Benedykta 3. 
Dźwigary, Filary, Szedy własnej konstrukcyi, Dachy, Kopuly, Schody, I ZAKŁAD ORTOPEDYCZNO-GIMNASTYCZNY 
Seianki, Kesony, Zbiorniki, Silosy, Kominy, l\fosty, Przewaly, Upusty, (skrzywieuia kręp:oslupa, choroby stawów. I 

Dr. A. STEINBERG l Dr. m 00. ~I T ocłltermann 
Fundamenty i całkowite budynki żelazno-betonowe. mtęśni itp.). Leczenie ma&ażem (wibracya), 

Fabryka wyrobów bełoDuw.ch; Rury cementowe zwykle elektrycznością (usuwanie wlosów twarzy,' -------------

po rrócił. 1352-3-3 

. b' O b . P Pł t l od '1 . t za pomoc~ elekt.rolezy). Gabinet Roent· .. Powraeii l Uz rOJone, em rowmy,~j.Dny, y y c l Ul CDwe l . p. 105913'13 genowski (leczenie promieniami Roent· I 
Kałłaliza6ya, W~doeiągi i urządzenia sanitarne. I gena exem'y, lupiW'n, favlls'u i t. l~rll l Dr. [eon Szayerowicz 

;;;; ___ ;';_;;~E __ ~~_;;;;;;~E;;;;;;;;;niiii_ I i Akuszerya, choroby dzieemne i wewnętrzne 

Różni pOOJ:zędni fabrykanci świec stearynowych w K .. :łe. O r J O'Z D f M lip hal {l ~ II pr~::;:-:-:~':o ~ ~ od 5-6 PP .. 
stwie podr.abiają na-s~ firmę na eiJkietach lub, n.n.lepirJ.ąc etykiety . - . • .. li łJ Ił . ol w nłei1ziele (Id 9-11. 1iJ62T'. 
z własną firmą, nadają takowym wyl'At,na podoltieńs.two do naszych i wpro· 
wadzają tym sposobem Sz. Konsumentów w bląd. Rzeczeni podrabiacze 
produkulą nadto nadzwyczajnie liehy gatunek świec, wyrządr;ając nam tem· 
samem dwojaką krzywdę. Ostrzegamy ich tedy. Ba wystąpimy pl'zeciwko 
nim na właściwą drogę, jeŚli nadal trudnić się będ~ podnbł!lnlem, wzglę
dnie naśladowaniem n~zej firmy. 

Nasze świece steau'ynowe sprzedaje nasz Główny 
Reprezentant na Krółestwe Połskie i okolice 

p. Jakób Serejski, Wa.'szawa, ul. Długa nr. 18. 
ANONIMOWE TOWARZYSTWO ODESKIEJ 
FABRYKI STEARYNY W ODESIE. 121.6'8'7 

SZKOŁA PRYWATNA z 5-cio letnim kursem 
pod firmą "SI ThonlasJf

, obecnie Jest prowadzoną przez 

Zrzeszenie nauczycieli 
bez zysków materYJłłnych pod kiel'unk iem T. MARKIEWICZA. Kursa 
~leczorowe dla dOl'oslych. Przygotowuje na świadectwa nauczyyielsk!e, aptekarskie 
l Inne. Zapis codziennie. Ul. Spacerowa .Nil 34. lUO-3-3 

Braci A. I L. IIAKltEL 
znajdilj.e się we w8·z,·&tkł~b. 
s k l a d a-e,h a p t e oC -z Jl y e . .b. 

Gł6wny skład: Petersburg., apteka 
PtJSZklńska, ul. :Puszk.iUka 9. 1411-10-4 

,~a bison" 
magazyn sukioo i kostyum6w 
dams-kich pr.zeruesiQny na ul. 

An .... zeja o. 1434-3-2 

Sprzedam zaraz lu.b _ •• 
uierumę 

FOLWARK 
około 5-cw. włłk z ogrod'8lll, ląkami, 

staftm. LetnIe mieszkania. Blizłro ku
leli, pod ŁodKiaz· Kompletnie urządzony 
Wiadomość w A.dministracyi "Rozwojo". 

U43-3-3 

Da sprzedania zaraz 
2 lampy błyskawiczne, 1 kubal 6-gr.rncu
wy I żelaznej blachy, pob!elany. duża 
skrz.rJlia do Illl!!ki z 4,-ma przedlliaJ'ami 
I stół zwyczajny kucbenny. Ul Nawrot ł 
nr. 72 m. 7. 1447-3-3 

w Uoooni <RoZWQith, Przejazd X2 8. 

k o s z t u j e s p ó d n i e Z k a a n g i e ls li a. 
Kostyllwy ałlgielskie najnow
szye.h Lasonów 0.0. rb. 12. Palla 
angielskie od rb. 13. Wie,lk! wybór 
b l u z e k d a m s k i c h ]l o n i z k i e 11 c 6-

n-aoh w oddzi&le damskim u 

EMILA SCHME.CHL.A, 

Oł~uli~a 

ul. MIKOŁAJEWSKA 22 
przyjmUje od 9-ej do U-ej rano 1 od 
4-ej d'O 7-ej po pol:. 1467-24-2 

D • I. Birencleig 
choroby weneryozne i akórne 

godziny przyj. U-l I 3-7. 
Spacerowa <PrDmen~ nr. 3. 6S5,r-80 

,_. 
Choroby w8nel~yczne, ,lA, lAD GIMNASTYCZ y 

moczoplcio e i s ·Óril8 ! Południowa ;r.e l~ .142:'6'4 
Dr. SI. LEWI(OICZ I ot.warty zostal od l-go paźdzlerm~ 

(ob~:i=l~ ::!y~:egil) i 20000 ro/z· 
Dla panów od 9-1 t od 6--g, dla. dam' 
od 5-6 pu pDZ. W niedziele od 9-1 l I 
od 3-6 po pol. 1141r23 I niakic.h drz6w szczepiooyeh w korzenia~h 

w najlepszych gatunkach, które nadają 

D l ~ do pędzenia, do sprzedania. WIado-
OTYST·A mość W1zner w Karo-lew1e pod Łodzią· 

G A C t I 1458-l3-3 fi mann i Poszukuje się 
i p~;trko~Ska Ni t24 1-e piętro I p ocnika buchaltera 
t przYJmuje od 10 rano do 6 wieczorem. I znającego podwójną buclI.alteryę. O-
I __________ ~19_6_Cl..;02.;;.. l ferty pod lit .• R. K li. W" składać 

l D l w adm. ".Rozwoju". 1459-1 
I r Skradziono trzy paszporty w Mil&-

• śnio pod Warszawą. jeden na Imię Woj-
ciecha Jaroszewskiego, Wjdany z gminy 

K ln t k· 11 I KośerelIlica, powłai tureekl. gub. kaliska, 6llSt4ll ynew~ a I drugi na imIę Lu{!wlki Sokołowskiej, wy. 
dany przez naczelnJka powiatu WlocZa-

Choroby d .. óg moczowych. skór- , wek, gminy Py8Zków, trzeel. na imię Mo-
ne i wenerycZłl0. : nikł· W odz.yńskiej, wydllny przez wójta l Przyjmuje od g, 81/~-1 raDO l od 5-8, gminy Łazlsk{), powiat brzeziński, gub. 

panie od 4-5. 1670-r-ł9 - piotrkowska 1441-3-3 

Redaktor i Wydawca VI. Czajewski. 
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